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mów i oddalenia chwili militarnych zapasów, 
ale natomiast zadziwił świat nową myślą, 
gdy poraz pierwszy z wysokości najpotężniej- 
szego w Europie tronu poruszył prublemat 
kwestyi socyalnej i nadał jej tem sankcyą 
oraz międzynarodowe znaczenie. 

Myśl śmiała czy wypłynęła jedynie z mło- 
dzieńczego polotu i szlachetnych pobudek ? 
Siaje tu pytanie: o ile z nią łączy się po- 
tężna i niewyczerpana zawsze pomysłowość 
sędziwego męża stanu, który po zwycięstwach 

niesionych pod hasłem**krwi i żelaza, po 
niepowodzeniach kampanii religijnej Kultur- 
kampfem zwanej, po zawodach doznanych 
w kompromisach z liberalizmem — sięga dziś 
znów w głębiny społeczne, aby z tych budzą- 
cych się chuci, z chaosu doktryn, z wiru 
namiętności wydobywać nowe czynniki może 
nietyle dla ratunku społeczeństwa ile dla 
podpierania „wszechwładzy państwowej !? 

Socyalizm — nieprzerażajmy się tem sło- 
wem. Niema niezmiennnych form społecznych, 
są tylko stałe, przyrodzone zasady, które 
mają duchową i ZWI sankcyę, któ- 


buchu. Socyalizm niemiecki, jakby doznał 
otuchy, poczuł się w sile, skoro mu zapo- 
wiedziano z wysokości tronu, że się z nim 
rachować będą, i uderzył do szturmu przy 
ostatnich wyborach. 

Jakąż praktyczną doniosłość może mieć 
cesarska inicjatywa? W dwóch ona objawiła 
się kierunkach: na zewnątrz przez wezwanie 
do konferencyi, na wewnątrz przez zapowiedź 
nowych projektów ustaw. 

Zdawało się, że po ostatnim kongresie ber- 
lińskim w kwestyi wschodniej, który stwo- 
rzył sytuacyę bez wyjścia, wszystko zawiesił, 
niczego nie rozwiązał, wzmógł lekceważenie 
traktatów i antagonizmy państw — areopag 
międzynarodowy w Europie stał się już nie- 
możebnością, chyba po wielkiej wojnie. 

Konferencya międzynarodowa w kwestyi 
socjalnej jest niezmierną nowością, a Co wię- 
cej, jest z natury rzeczy rodzajem contra- 
dictio in adjecto, bo przecież jedną z zasad 
prawa międzynarodowego, jedyną może, jaka 
się utrzymała i jaka bywa przestrzeganą 
z wielką drażliwością— jest właśnie ta zasa- 
da, aby stosunki wewnętrzne państw i ich 
sposób rządzenia nie ulegał kontroli innych 
mocarstw. 

Wobec tego przyszła konferencya z góry 
ma nietylko ścieśnione granice, ale nazna- 
czony charakter czysto akademicki, tak, że 
jej postanowienia nikogo obowiązywać nie 
będą. 

Niebezpieczeństwo socyalizmu wymagałoby 
poufnego porozumienia i solidarnego działa- 
nia, ale natomiast bardzo tu szkodliwym może 
być bezskuteczny rozgłos, postawienie i usank- 
cyonowanie kwestyi bez jej rozwiązania i środ- 
ków zaradczych, praktycznych. 

Pierwsze najprostsze pytanie, jakieby się 
tu nasunąć mogło, to: kwestya militaryzmu. 
Wszak ogólna na to panuje dziś zgoda, że 
ruiną stanu ekonomicznego są miliardy, wy- 
dawane na budżety wojenne, Owe miliardy — 
powiedzą jedni — które dziś idą na utrzyma- 
nie armii ludzi zdrowych i młodych, w czę- 
ści obrócone na uigi dla stanu robotniczego, 
na cele humanitarne, usuną nędzę. Ale znów 
inni odpowiedzą, nie bez słuszności: armie 
nietylko są zabezpieczeniem państwa i społe- 
czeństwa, ale są dobrą szkołą karnośct; mi- 
liardy, jakie one pochłaniają, zużywają się 
we fabrykach i dostawach, a więc zwracają 
się produkcyi; chorobą zaś dzisiejszego stanu 
ekonomicznego nie jest brak rąk, lecz ich 
nadmiar, hiperprodukcya i brak zarobku na 
wszystkich polach, którą zwiększy jeszcze 
uwolnienie kroci ludzi ód służby wojskowej 
i zwrócenie ich na nowo do zarobku. 

Wobec tych kontrowersyj — . wystąpiłyby 
w tym punkcie rozbrojenia polityczne sprzecz- 
ności i nieufności mocarstw — a samo poru- 
szenie tego pytania, mogłoby tylko przyspie- 
szyć kataklizm wojenny. 

C» do drugiej strony inicjatywy cesarskiej, 
eo do zapowiedzianych reform ustawodawczych, 
niewątpliwie wieleby tutaj osiągnąć można, 
zwłaszcza jeśli projekta te r A natchnione 
duchem chrześciańskim. Wyznamy atoli szcze- 
rze, że reformy te o wiele więcej budziłyby 
w nas ufności a mniej obaw, gdyby powsta- 
wały za natchnieniem z góry czy motu propio 
w sferach przemysłowych, gdyby wychodziły 
organieznie od fabry kantów, naczelników warsz- 
tatów, a nie były zdobyczą parlamentarną, 
nie stały się regulowaniem z góry stosunków 


Wyrażną zaś chęć uspokojenia umysłów we 
Francyi zdradzają zapewnienia ogłoszone W ichs- 
anzeigerze, że na konferencyi nie będą poruszone 
żadne kwestye, któreby polityczne w eami AW 
mogły i dlatego wypadałoby wysłać do naradze- 
nia się nad niemi ludzi zawodowych. x 

Z pism angielskich wyraża się Times z wiet- 
kiem lekceważeniem o programie konferencyi ro 
botniczej. Program ten nie wchodzi, zdaniem pi- 
sma tego, w rdzeń rzeczy i jest, co najmniej zby: 
tecrnym. Jeśli zależeć miało na czemś więcaj, niż 
na „płonnej pogadance międzynarodowej," wy- 
padało zająć się ważniejszą jeką i bardziej na 
glącą kwestyą, n. p. kwestyą ogólnego „qboriaro 
służenia w wojsku, która w państwach kontynen- 
talnych daleko bardziej wpływa na los robotni- 
ków, niż którykolwiek z punktów zawartych w o- 
głoszonym programie. k ; 

Nord utrzymuje, że ustanowienie dnia normal 
nego dla robotników w męskim wiekn, ograni- 
czonego do pewnej liczby godzin, które miało 
także wejść w program onferęncyi , wykluczył 
cesarz na żądanie Anglii. 

Post, omawiając słowa Reichsanzeigera, że na- 
rady konferencyi nie mają mieć politycznego zna- 
czenia, powiada, że obecna konferencya, jako kon- 
ferencya ludzi fachowych ma być konferencyą 
wstępną, a jeśli wyda rezultaty dodatnie, zwołaną 
zostanie druga konferencya, dyplomatyczna, w celn 
zamienienia zaa oaa pierwszej konferencyi 

iędzynarodową. ; 
ği iam A ya naine się nad kwestyą robotni 
czą w Radzie stanu, mają posłużyć za podstawę 
do ustawy, która parlamentowi przedłożoną Z0- 
stanie. Ze względu na jej charakter portem 
Post następujące słowa cesarza kisiel „if 0 
członków Rady stanu: „Zbijajcie panow! 3 anow 
czo zdanie rozpowszechnione w publiczności, ja 
kobyśmy się zgromadzali tu w celu wynalezienia 
jakiegoś lekarstwa uniwersalnego na ułomności 
socyalne. Staramy się tylko o to, aby wynaleść 
środki na polepszenie stosunków i na Oznaczenie 
ostatecznej granicy, do. jakiej w dążności ulepsze- 
nia logu robotników posunąć się można.* | 

Z dotychczasowego rezultatu wyborów ściślej - 
szych, mię można jeszcze utworzyć sobie ayei 
cznego wyobrażenia, jakim będzie: ostateczny icb 
i y dotychczas bowiem dopiero wiado- 


wtedy do chwilowych doprowadzał katastrof, 
gdy inna go popchnęła siła. Jest to ciągły 
krzyk boleści, ciągły protest nędzy przeciw 
bogactwu, pracy przeciw używaniu, który 
uśmierzyć zdoła jedynie głos wiary i czyn mi- 
łości bliźniego. Innego rozwiazania nie ma 
ten problemat odwieczny. Ruch socyalistyczny 
przypomina owego buldoga, którego ktoś pro- 
wadzi na sznurku i który rzuca się tylko 
wtedy, gdy ręka co nim kieruje popuści ze 
sznura i zdejmie kaganiec. 

Ale socyalizm dzisiejszy ma bliźniego brata 
w amarchizmie. Sekciarstwo rewolucyjne po- 
rzuciło kwestye wolności dla anarchii, cele 
narodowościowe dla socyalnych, a biorąc roz- 
brat. z.ceywilizacyą budzi instynkta dzikich 
mas ku dziełu zniszczenia. Bóg, ojczyzna, ro- 
dzina, pomniki przeszłości, dzieła sztuki, zdo- 
bycze cywilizacyi, to tyle więzów nałożonych 
samowoli człowieka — wszystko trzeba zró- 
wnać z ziemią i naftą podpalić. Praca ia 
czarnych duchów zagłady, wysnuta z maso- 
neryi, zerwała ze swą macierzą, stworzyła. 
Internacionał, wydała komunę, dała pobudkę 
rosyjskim nihilistom i wszędzie nurtuje tu 
w szacie panslawizmu, tam w imię anarchii. 

Więc nie kwestye socyalne, wymagające 
modyfikacyi i zmian, aby w duchu sprawie- 
dliwości, pojednania i uharmonizowania czyn- 
ników społecznych, stanowi niebezpieczeństwo 
końca naszego stulecia. Niebezpieczeństwem 
tem jest pierwiastek barbarzyństwa, wylęgły 
w łonie cywilizacyi, budzący się w miarę im 
ta cywilizacya zrywa z chrześciaństwem, a gro- 
żący podobną z wnętrza zagładą, jaką na po- 
czątku ery chrześciańskiej przyniosła wędrówka 
dzikich ludów. 

Gdy młody cesarz chce naznaczyć swe pa- 
nowanie czynem, mającym stworzyć epokę — 
budzi on duchy owe, kt(re czy zdoła zażegnać, 
jak w owej legendzie poetycznej — przyszłość 
okaże. 


ogonowe ono 
Rozmaitości polityczne. 


Berlińska konferencya socyalna. 


Reichsanzeiger zamieszcza zaproszenie dziewię- 
ciu mocarstw na berlińską międzynarodową kon- 
ferencyę, mającą na celu ochrorę robotnika, do. 
łączając zarazem program konferencyi. Ogłoszenie 
Reichanzeigera brzmi dosłownie jak następuje : 

„Z najwyższego rozkazu poleca się ambasado- 
rom w Londynie, Paryżu, Rzymie i Wiedniu, jako 
też posłom w Bernie, Brukseli, Hadze, Kopenha- 
dze i Sztokbo!mie, aby zaprosili rządy, u których 
są uwierzytelnieni, na konferencyę, celem uregu- 
lowania pracy w fabrykach przemysłowych i ko- 
palniach. 

Doknmenta, wręczone odnośnym ministrom spraw 
zagranicznych, są następującej treści: 

A WJAJNEKNZJIĄĆ 4 lutego 1890. 

Z polecenia swego rządu ma niżej podpisany 
itd , odnosząc się do ustnego oświadczenia z dnia... 
zaszczyt podać do wiadomości Jego Exrelencyi 
itd., że Jego Cesarska Mość proponuje, aby się 
odbyło zebranie przedstawicieli rządów, które się 
zajmują tem, by poprawić los robotników w fa- 
brykach i kopalniach, sby ci delegaci mogli ob- 
radować nad kwestyami, mającemi międzynaro - 
dowe znaczenie, które są zapisane w programie. 

Ponieważ kwestye te nie mają politycznej do- 
niosłości, przeto nadają się one do tego, aby je 
ję rze waty zbadali ludzie fachowi. 

y ułatwić rozpoczęcie i dalszy przebie 
obrad, kazał rząd a "= sg u 


dpłaty. 


Z przesyłką pocztową w państwie 
Austryackiem na Marzec. . .  Złr. 2:50 
Od i Marca do 31 Czerwca 1890 „ 8— 


Z przesyłką pocztową w państwie 
Niemieckiem na Marzec . . . . marek 6 
Od 1 Marca do 31 Czerwca 1890 500 


DE Prenumerata liczy się tylko 
od pierwszego do ostatniego dnia 
w miestącu. gah m 

© Od Administracyi „„Czasu' 

i ać 

PP. Prenameratorowie Czasu mogą nabyw. 

w Administracyi: Podręcznik prawniczy, 
książka dla ludu, zawierająca przykłady próśb, 
podań skarg, rewersów, witów 1 t. p., pe” 
Dra A. Cinciałę, z opłatną przesyłką 2 złr. 
70 centów, następnie kompletne, ozdobnie opra- 
wne w angielskie płótno ze złotemi wyciskami 


dzi sza Słowackiego w 6 tomach 
| Ra kagowie Wiikońskiego, naj- 
n 


: ; y 
znakomitszego humorysty polskiego, w 6 tomach, 
Ao ci 5 złr.; jak również Lituanie Grott- 


gera, 6 fototypij, za 8 złr. 25 cent. 


rych naruszenie wytrąca ludzkość z moral- 
nej i materyalnej równowagi, sprowadza z drogi 
cywilizacyi i wiedzie do kataklizmów i bar- 
barzyństwa. W moralnym porządku religia, 
w materyalnym osobista własność, w pośrod- 
ku instytueya rodziny religią uświęcona a 
wsparta na własności: oto warunki i pod- 
stawy nieodzowne — poz: któremi zaczyna 
się rozkład i stan dzikości, 

Stosunki ekonomiczne i formy społeczne 
ulegają w ciągu wieków fluktuacyom i przeo 
brażeniom. Po feudalnym nastąpił system 
patrymonialny, trwał wieków kilka i uległ 
następstwom rewolucyi francuskiej, a w jego 
miejsce przyszedł system równości i wolno- 
ści, który dał przewagę kapitalizmowi a pod 
wpływem materyalistycznych nauk streścił się 
w doktrynie walki o byt. Po zniesieniu da- 
wnego ustroju hierarchicznego, niewolnego od 
mnogich nadużyć, ale obejmującego społe- 
czeństwa organicznie — wyzwolona jednostka 
nie miała punkta oparcia w węzłach i szcze- 
blach społecznej solidarności i wzajemnych 
obowiązków. Ztąd prędzej j szcze niż w po- 
przednim patrymonialnym porządku wyrodziły 
się nadużycia i gwałtowniej wybuchły anta- 
gonizmy w walce kapitału z pracą. 

P średnictwo miłości niosta jak zawsze 
wiara — ale je odrzucał zarówno kapitalizm 
przeważnie z cechą niechrześciańską, jak 1 
obóz szturmujący warstw robotniczych pod 
wodzą apogtołów bezbożności i anarchizmu. 
Pośrednictwa tego wiary nie przyjmowało i 
nie popierało należycie nowożytne państwo. 
Ostatnia jeszeze Encyklika Ojca Sgo Leo- 
na XIII powołuje społeczeństwo chrześciań- 
skie do tych zasąd i tych prawd, które na- 
dzieją nagród wiekuistych jedynie koić mogą 
cierpienia płynące z nierówności dóbr do 
czesnych. i 

Tu i ówdzie pisarze i mowey chrześcijań- 
sey, biskupi i wierzący myśliciele stawiają 
te zasady chrześcijańskiego socyalizmu z kray- 
żem w ręku idą naprzeciw dzikich hord czwar-. 
tego stanu, a nawołują ‘kapitalizm do ulg i 
ustępstw w imię Ewangelii i w imię niebez- 
pieczeństw, jakie im grożą. Ap 

Zkądinąd występują t. sw. socyaliści z ka 
tedry, przez okulary doktryny: przyglądając 
się wstrząśnieniom, co zdają się zapowiadać 
wybuch wulkanu. Ich teorye ekonomiczno- 


Przegląd polityczny. 


Kraków 3 marca. 


Ż interes budzi posiedzenie komisyi szkol- 
nej by panów, mającej roztrząsnąć przedłożenie 
rządowe, mocą którego mają być zmienione nie- 
które postanowienia ustawy z dnia 14 maja 19 
r względem zasad nauki w szkołach ludowych. 


się jeszcze będą dni kilka. 


Z Paryża donoszą o różnicy zdań, jaka nagle 
zaszła między: prezegem gahinetn Tirgrdem a mi. 
nistrem spraw wewnętrznych Constansem. Wybu- 
chła ona na naradzie, która się w sobotę odbyła 
w pałacu Elisóe pod przewodnictwem ; rezydenta 
Carnota. W końcu drażliwej dyskusyi, której tre 
ści ostatnie wiadomości, jakie do chwili, kiedy 
to piszemy, dokładnie nie v ymieniają, podał s'ę 
Constans do dymisyi i wyszedł. 

Z dzienników paryskich donosi Temps, że spór 
zaszedł o obsadzenie miejsca prezesa najwyższego 
trybunału; inne dzienniki moiemają, że postano- 
wienie obesłania komferencyi berlińskiej dało Con- 
stansowi powód do dymisyi. Przewiduje on zape 
wne upadek ministerstwa wobec głosów, które 
obesłanie konferencyi za „upokorzenie Francyi* 
poczytują, i chce wię zachować jako mąż przy- 
szłości. 

Tirard stara się usilnie o to, ażeby przesilenie: 
w ministerstwie pozostało tylko częściowem. i pro- 
ponuje podobno powołanie Loubeta lub Ribota 
w miejsce ustępującego Constansa, 


mnicy. |. ; Izby poselskiej referent 
| udżetowej Izby p A 

NW komisi wa oświa . Bobrzyński zapy- 
atu ministe erza ewentualnie subwencyono- 


ty dro ną czeską akademię umieję- 


* wzywającą rząd, aby wyznaczył 
wprost rezolucy4, si stosowną kwotę uzy. 
roezną pogo drogą dodatkowego kredytu. Mi- 
owi m. A ogwiadczył, iż skoro się oz p 
e x er Gants į wniesie W tej mierze sę w do 
w wodki natenczas rząd spełni pów R red 
kt Daine to załatwi w patge hranie ry ri © 

: jęto, a 3 
rog Pa przeciw rezolucyi głoso- 
e Plen 


i r. 
wali tylko Kraus 1 ao ana kcmisya pra- 
siedzenie, na którem kon- 


Jak donosi Politik, „a | kot 
wicy odbyła onegdaj P li oświadczenie, iż nie 
8 ści niemieccy złoży |. izacyi galicyj- 
owi aoi za ustawą 0 indemizacy! gay, 

51 . a. C 
gi czeski zbierze dowych wej. 
aprawa rozgraniczora di enny obrad sejmowych, 

zie już na porzą sk Dzienniki czeskie s$ 
„ to nie jest O jaioi przedłożone sprz tu ai 
pre praa at względem podziału a ie ma 
kwe i rady szkolnej , ja y Sesya ma 
rzenia narodowych kury) Be; 

być krótką. 


Jaki skutek odniesie notą podana Porcie przez 
Wulkowicza, a przedstawiająca konieczność uznania 
obecnego porządku rzeczu w Bułgaryj przez mo- 
carstwa europejskie, niewiadomo dotąd, zachodzi 
zaś obawa, że jeśli Porta odmówi jej wszelkiego 


uwzględnienia, Bułgarya gotowa się posunąć do 
ogłoszenia swej niezależn: ś i. 

Wiadomości o uroczystościach w dniu urodzin 
księcia Ferdynanda uzupełniają dziś szczególem, 
że pułkownik Mutkurow, przemawiając imieniem 
załogi zofijskiej, zapewniał księcia w gorących sło 
wach o wierności armii, na którą w każdym ra 
zie liczyć może. Odpowiedź księcia, dziękującą za 
te wyrazy przychylności i za odrazę, jaką armia 
okazywała dla spisku, przyjęli obecni oficerowie 
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piery, kompromitujące jej męża, służąceg) w ar 


się od unormowania pracy kobiet i dzieci, od 
mii rosyjskiej, jako ajenta w sprawie Panicy, 


ograniczenia godzin zarobku — a ztąd przejść 
tak łatwo do prawa, do pracy i innych postu- 
latów skrajnych socyalistów. 

Socyalizmu — tego słowa, powtarzamy raz 
jeszcze, nie lękamy się. Jest w chrześciań- 
stwie, jest w Ewangelii duch, co dozwala od- 
radzać się drzawu społecznemu, nowe pusz- 
ezać konary i z pełną rozrastać się swobodą. 
Nadużycia kapitalizmu w kraju naszym nie- 
znane, cięższe niekiedy na Zachodzie: bywają 
od dawnych nadużyć pańszczyznianych. No- 
wożytny Liberalizm podkopał i wywrócił dawny 
hierarchiczny ustrój a poszedł w służbę ka- 
italizmu i częstokroć wyzyskuje i gnębi war-| : p o 
Ape ludowe, pozbawiając je warunków rodzin- aa Lykia i agranioninie czasu 
nego życia, odsuwając od nich pociechy życia połączona z szczególnem niebezpieszeństwew la 
wiary, szerząc demoralizacyę i budząc naj- | zdrowia? em dla 
niższa chuci w materyalistycznej walce o byt.| 3) Czy jest możliwem w ogólnym ioteresie ce- 
Z takim kapitalizmem niepotrzebują się soli- lem a regularnej dostawy węgla, poddać 
daryzować ci, co stoją wiernie pod sztanda- mę Baka ons węgła międzynarodowemu ure- 
rem Kościoła i bronią praw osobistej wła- 
sności i praw rodziny. | 

Ale socjalizm stary jak Świat — nie ma 
sam w sobie siły wybuchowej; istniał w sta- 
rym Rzymie, 1stuiał 'w wiekach Ś.ednich j 


dziw, bo zeszli z torów chrześcijańskich, snują 
jeszcze z przędzy Hegla, od którego poczyna 
się doktryna absolutu państwowego. A czemżeż 
jest skrajny socyalizm w naukach St. Simona, 
Fourriera, Proudhona i Marxa ? czem falanster, 
który już podobno wyszedł z mody? czem 
komuna lub Stany zjednoczone Europy, jeśli 
nie całkowitą absorpeją jednostki na rzecz 
państwa ? 

Poprzedni liberalizm, poczęty z rewolucji 
francuskiej, oddawna zeszedł z barykad, aby 
zasiąść w parlamentach, i tam przeprowadził 
cały swój program w nowożytnem ustawo- 
dawstwie skuteczniej, niż przez wybuchy i 
wstrząśnienia, To też widzimy, że do tych 
krzeseł w parlamencie rwą się socyaliści i 
coraz więcej ich zdobywają, a w swych ha- 
rangach i pismach miotają się na wszystko: 
na kapitał, na mieszczaństwo , arystokrację, 
na stan trzeci, na rodzinę i własność, na 
Kościół i religię — ale szanują ideę państwa. 

Słowa cesarza niemieckiego, w reskrypcie 
i mowie wypowiedzianej w radzie stanu, jakkol- 
wiek ze szlachetnych, powtarzamy, wypłynąć 
mogły pobudek — zamiast: ukoić namiętności, 
stały się hasłem do ich gwałtowniejszego.wy* 


lowej Wielkiej Brytanii, do Związku szwajcar- 


O ezarnogórskim ministrze spraw zewnętrznych skiego, do króla Włoch, króla Niderlandów i króla 


Wulkowiczu donoszą z Konstantynopola, że do 
iero po usilnem staraniu 819 poselstwa rosyjskie- 
„a uzyskał andyencyg u sułtana, a chociaż na niej 


Reichsanzeiger zamieszcza w dalszym ciągu, co 


Š „Program 
obrad międzynarodowej konferencyi, odnoszącej 
się do uregulowania pracy w zakładach przemy- 
słowych i kopalniach.“ 

I. Uregulowanie pracy w kopalniach. 5 
A 1) Czy należy zakazać pracy po za obrębem 
nia: 
a) dzieciom do pewnego wieku? 
3 kohietom ? 


mu znany p- On 
otworzyć drogę 


ona zwany PE RONNY 


ekiedy słowa rzucone bez cał- 
omości następstw — które inau- 

ia nowe problemata, lub nuriującym prą- 
A AIN Sak sankcyę i przez to stają 


jścia nowej epoki, epoki prze- 
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której pisma niemieckie donosiły. 


Bywają ni 
kowitej świad 


Il. Uregulowanie pracy niedzielnej. 
1) Czy należy zakazać pracy niedzielnej z re- 
guły z wyjątkiem nadzwyczajnych wypadków ? 
2) Jakie wyjątki należy uwzględnić w razie 
wydania podobnego rozporządzenia ? 


CZAS z Wtorku 4 Marca 1890. 
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międzynarodowe porozumienie się, przez ustawę, 
czy też na drodze administracyjnej ? 


III. Uregulowanie pracy dzieci. 

1) Czy dzieci mają być wykluczone do pewne- 
go wieku od pracy przemysłowej ? 

2) Jak należy oznaczyć wiek, do którego mają 
być wolne od pracy? czy równo dla wszystkich 
gałęzi przemysłu, czy rozmaicie ? 

3) Jakie należy zaprowadzić ograniczenie czasu 
pracy i rodzaju zajęcia dla dzieci przypuszczonych 
do pracy przemysłowej ? 

1V. Uregulowanie pracy młodzieży. 


1) Czy praca przemysłowa młodych osób, które 
przeszły wiek dziecinuy (I, 2), ma podlegać pe- 
wnym ograniczeniom ? ) 

2) Do jakiego wieku ograniczenie to ma być 
przepisane ? 

3) Jakie ograniczenia należy przepisać ? 

4) Czy można ustanowić wyjątki od ogólnych 
rozporządzeń w pojedynczych gałęziach przemysłu ? 
V. Uregulowanie pracy kobiet. 

1) Czy pracę zamężnych kobiet należy ograni- 
czyć we dnie czy w nocy? 

2) Czy praca przemysłowa wszystkich osób żeń- 
skich (zamężnych i dziewcząt) ma podlegać pe- 
wnym ograniczeniom ? 

3) Jakie ograniczenia poleca się w tym razie? 

4) Czy w pojedynczych gałęziach przemysłu mo- 
żna odstąpić od ogólnych rozporządzeń i w jakich ? 


VI. Wykonanie ustanowionych po porozumieniu 
się uchwał. 

1) Czy należy wydać rozporządzenia co do wy- 
konywania przepisów, które mają być wspólnie 
uchwalone i co do czuwania nad niemi? 

2) Czy mają się odbywać częstsze konferencye 
przedstawicieli rządów interesowanych i jakie za- 
dania należy im postawić?“ 


Przesilenie w gabinecie francuskim. 


Nad wszelkie spodziewanie nastąpiło d. 1 b.m. czę- 
ściowe przesilenie w gabinecie francuskim. Minister 
spraw wewn., p. Constans, podał się do dymisyi 
i—tak przynajmniej utrzymuje pogłoska — nie ma 
bynajmniej zamiaru cofnąć swego postanowienia. 
Nikt nie przypuszczał, aby kwestya wysłania re- 
prezentanta Francyi na konferencyę berlińską mo- 
gła się stać powodem upadku gabinetu, zwłaszcza, 
że mało kto dawał wiarę pogłoskom o niezgodzie, 
powstałej z tej przyczny w łonie rządu. Prawie 
zgodnem było zdanie przywódców prawicy i re- 
publikańskich deputowanych, iż — nie chcąc u- 
myślnie wyrządzać niegrzeczności rządowi nie 
mieckiemu — tem bardziej należy wziąć udział 
w rzeczonej konferencyi, ile że co do rezultatów 
jej bardzo sceptycznie się zapatrywano i uważano 
za pewnik, iż te ostatnie w skutkach swych nie 
będą miały znaczenia dla Francyi. Minister spraw 
zagranicznych, p. Spuller, nie wahając się także 
aui chwili, przystał na obesłanie  konferencyi 
w przekonaniu, iż nikt mic nie będzie miał prze- 
ciw temu do zarzucenia. 

Tymczasem pogłoski o dymisyi Constansa za- 
częły się szerzyć z wielką szybkością, a na gieł- 
dzie powstał znaczny ruch z tego powodu. W gma- 
chu Izby' przeczono tej wieści, wkrótce jednak 
rozeszła się wiądomość, iż minister spraw wewnę 

ch podał się do dymisyi, wrzekomo z powo- 
du osobistej różnicy zdania, powstałej między nim 
i prezesem ministrów, p. Tiiardem, z powoda 
obsadzenia posady prezydenta trybunału kasacyj- 
nego. Wiadomość tę podał Temps, który dodał, 
iż pod koniec posiedzenia rady ministrów nie 
wiedziano na pewno czy p. Constans postanowie- 
nie swe cofnie czy nie. Tak jednak rzecz się 
podobno nie miała. Krąży inna bardziej prawdo- 
podobna wersya: Na posiedzeniu rady ministrów 
z dnia 1 b. m. odczytał minister spraw zagrani- 
cznych notę, którą ambasador rzeczypospolitej 
w Berlinie, p. Herbette, miał doręczyć hr. Bismar- 
ckowi we wtorek d. 4 marca. Nastąpiła ożywiona 
dyskusya nad tym przedmiotem, podczas której 
zaszła scena rozstrzygająca. Constans powiedział : 
„Znajduję w dziennikach wiadomość, iż ministro- 
wie zgadzają się zupełnie na wysłanie delegatów 
na konferencyę berlińską; ja protestuję. Jestem 
zdania, iż nie mamy potrzeby posyłać kogokol 
wiek.* Prezydent ministrów, który już niejedno- 
krotnie napotykał w radzie ministrów na opór ze 
strony Constansa, uniósł się i dał do zrozumienia, 
iż zdanie p. Constansa jest niepatryotyczne. Od- 
powiedź ministra spraw wewnętrznych na ten za- 
rzut była nie mniej gwałtowną, poczem Tirard 
zauważył: „Nie pierwszy to raz pan postępujesz 
w ten sposób; wiem, że mię pan zaczepiasz 
w dziennikach!* Constans zawołał: „Nieprawda!* 
a następnie oświadczył, iż natychmiast podaje się 
do dymisyi. 

Po zamknięcia posiedzenia rady ministrów wrę- 
czył p. Constans prezydentowi rzeczypospolitej 
swoje podanie o dymisyę, które przez tegoż 
wprawdzie nie zostało ostatecznie przyjęte, lecz 
też i nie odrzucone. Prezydent Carnot nie okazy- 
wał podobuo Corstansowi takiej uprzejmości jak 
Tirardowi. Obiega pogłoska, iż minister spraw 
wewnętrznych już od dłuższego czasu szukał pre 
tekstu do ustąpienia ze swego stanowiska, gdyż 
podobuo obawiał się, iż przyszłe wybory do rady 
gminnej nie wypadoą pomyślnie i dlatego też sta- 
rał się nie należeć już w owej chwili do min ste 
ryum. 

Usposobienie Izby bynajmniej nie jest przy- 
chylne dla kwestyi konferencyi berlińskiej, Z dru- 
giej strony zaś chcianoby też oszczędzić minister 
stwu kłopotu i nie zmuszać go do dania odpowie- 
dzi, która bądź co bądź mogłaby obrazić obce 
mocarstwo. 

M nister wojny p. de Freycinet, nie brał udziału 
w ostatnej radzie ministrów, Okolicznośći tej przy- 
pisują wielką wagę. Jako następców Constansa 
wymieniają Loubeta i Ribota. 


o 
KRONIKA. 


— Lwów 2 marca. (X) Pogrzeb á. p. Ottona 
Hausnera odbył się dziś po południu przy udziale 
nader licznie zebranej publiczności, mimo, że wielka 
śmieżyca utrudniała bardzo pochód. 

O godzinie 3ej po południu nsstąpiła eksportacya 
zwłok na cmentarz Łyczakowski. Na crele postępo 
wała muzyka Tow. „Harmonii,* dalej prebendaryu 
sze domu ubogich, bractwa i cechy z chorągwiami, 
deputacye stow. rękodz. „Głwiazda* i „Skała,“ Na- 
stępnie jechał wóz z wieńcami, za którym postępo- 
wało kilka deputacyj z wieńcami, a mianowicie gminy 


szej rodziny. 


Wieńców było wogóle bardzo wiele. Między in- 
nemi złożyli: Wydział krajowy, miasto Kraków, m. 
Lwów, Koło polskie poselskie, sejmowy klub lewicy, 
miasto Drohobycz, Tow. gospodarskie, m. Stryj, rada 
zawiadowcza kolei północnej ces. Ferdynanda, wy- 
dział pow. w Rudkach, hr. Stanisław Badeni, rodziny: 
Pinińskieh, Mtiillerów (z Wiednis), Romerów, hr. Ha- 


genów, Micewskich i w. i. 


Za trumną postępowała rodzina zmarłego, nastę- 
pnie namiestnik hr. Badeni, marszałek krajowy hr. 
Tarnowski z Wydziałem krajowym in corpore — 


wielu posłów sejmowych i do Rady państwa, bawią: 


cych obecnie we Lwowie, Koło polskie poselskie re- 
prezentowali dep. Dawid Abrahamowicz, Tomisław 
Rozwadowski i Władysław Struszkiówicz, m. Kraków 
prezydent Dr Szlachtowski i radni Dr Styczeń i Dr 
Jordan, m. Lwów wiceprezydent Dr Marchwicki na 


czele Rady miejskiej, 
Na ulicach, któremi pochód postępował, święciły 


się latarnie. Kondukt z domu prowadził X. arcyb. 


obrz. orm. Isakowicz w asystencyi licznego ducho 


wieństwa świeckiego i zakonnego. Pokropienia zwłok 
na cmentarzu i odprawienia ostatnich ceremonij do- 


konał proboszcz parafii zmarłego X Sylwester. 
Po ceremonii kościelnej zabrał głos poseł Dr Wei- 


gel, żegnsjąc zmarłego imieniem sejmowego klubu le- 


wiey. Podniósł on, że jakkolwiek 8. p. Hausner obcy 
pochodzeniem, ukochał całem sercem tę polską zie- 


mię, na której się urodził; następnie wyliczył za- 
sługi zmarłego w życiu parlamentarnem, «a zakończył 
słowy psalmisty: „Tristis est anima mea usque ad 


finem.“ 


Następnie przemówił w imieniu młodzieży akade- 
miekiej p. Bieńkowski podnosząc, że każde społeczeń- 
stwo, każdy naród dwojakiego rodzaju ma mistrzów : 
jedni podają mu owoce swych badań w formie nauk 
ex cathedra, drudzy stają się mistrzami narodu ta 
przez działanie swoje. Exempla trahunt, odwieczna 


zasada i tu się sprawdza, przykład takich mężów 
pociąga młodzież do pracy i czynów. Takim właśnie 
mistrzem narodu swego, takim wzorem, ną którym 
młodzież kształcić się winna, był 8. p. Otton Haus 
rar Zakończył zaś pożegnaniem, aby mu ziemia lekką 
yła. 


Z miasta i kraju. 


— Nabożeństwo. Jutro 4 marca rano o godzinie 
9 w kaplicy XX. Zmartwychwstańców (8 Łobzowska) 
cdprawi się Msza św. za pomyślny rozwój Stowarzy- 
szenia Opieki nad Zakładem wychowawczym XX. 
Zmartwychwatańców we Liwowie. Po Mszy św. wygłosi 
słowo Boże X. Adolf Bakanowski. 

— Prezydent miasta Dr Szlachtowski w sobotę 
wieczór wyjechał do Lwowa. 

— Prezes Koła polskiego Jaworski w niedzielę 
rano przejechał z Wiednia do Lwowa. 

— Zwyczajne posiedzenie Rady miejskiej zwołana 
zostało na czwartek o godzinie 5 po południn. Na 
porządku dziennym z ważniejszych spraw zamieszezo- 
ne są: zamknięcie rachunków za r. 1888 z obrotn 
w bazarze wyrobów krajowych , uchwalenie odpowie- 
dzi Sanatowi akademickiemu uniwersytetu Jagielloń- 
skiego, na wniesione pismo o bezpłatne odstąpienie 
10.700 metrów kwadratowych z ogrodu angielskiego 
pod budowę klinik, sprawa budowy Muzeum techni 
czno-przemysłowego imienia „Franciszka Józefa I“, 
a mianowicie wezwanie sekcyi ekonomicznej o wska 
zanie odpowiedniego pod budowę miejsca — tudzież 
wezwanie komisyi przemysłowej, o przedłożenie pro- 
gramu budowy na muzeum; uznanie wyboru adwo- 
kata Dra Belesława Czernego, wybranego z koła IIgo 
na radcę miejskiego, za ważny — oraz udzielenie 
komisyi wodociągowej dalszego kredytu na czynności 
przygotowawcze w wysokości 5000 złr. 

— Oferty na budowę wodociągów złożyły w dniu 
1 marca b. r. w prezydyum Magistratu następujące 
firmy: 1. C. Korte et Comp. z Pragi; 2. Strapp et 
Meyer z Liverpool; 3. Blau et Epstein dom banko 
wy w Krakowie; 4. Rumpel et N'klas z Teplic; 5. 
Lindheim et Comp. z Wiednia; 6. Uderski inżynier 
cywilny z Krakowa; 7. Daniel et Comp. z Londynu 
i 8. D. Grove z Wiesbadenu. ; 

— bLoterya fantowa na rzecz polskiej Czytelni ka 
tolickiej urządzona wczoraj za głównem staraniem 
pań Mazarakowej i Brasonowej, powiodła się wybor- 
nie. Salę pięknie i gustownie udekorowaną, zapełniła 
tłumnie publiczność. Szczególniejszego uroku dodawały 
rozrzucone po sali liczne a wykwintnie urządzone 
namioty, w których sprzedawano kwiaty i losy. Dwa 
bufety obficie zaopatrzone, były w ciągłem oblężeniu. 
Jak nam donosi komitet, ogólny dochód z loteryi 
wynosi 1002 złr. 10 ct. 

— W lokalu Towarzystwa drukarzy i litografów 
„Ognisko“ przedstawiono wczoraj wieczorem wesołą 
krotochwilę Kamińskiego Kominiarz i młynarz, tu- 
dzież znaną operetkę Joasia płacze a Jaś się śmieje. 
Sała była całkiem zapełnioną, a amatorowie za wzo- 
rowe oddanie swych ról zyskali w nagrodę liczne o 
klaski. Dochód z przedstąwienia przeznaczony . został 
dla włościan dotkniętych klęską nieurodzaju. 

— Koncert przechadzkowy połączony z bufetem, 
którego zarząd spoczywać będzie w rękach pań, od- 
będzie się za wspólnem staraniem ks. Cecylii Lubomir- 
skiej i prof, Browiczowej — na dochód wyłączny 
głodem dotkniętych włościan, nieodwołalnie w nie- 


dzielę dnia 16 marca. Kierunek artystyczny koncertu 


objął prof, Dr Franciszek Bylieki. Mnóstwo pań- 
zwłaszcza z arystokracyi i sfer profesorskich przy- 
rzekło swój współudział. 

— Raut prawników i medyków pod protektoratem 
J. Magnificencyi rektora Korczyńskiego odbędzie się, 
jak już donosiliśmy 19 b. m. to jest w dzień św. 
Józefa w sali hotelu Saskiego. Zabawa zapowiada się 
świetnie, zwłaszcza druga część programu. Tańce 
zwabią bez wątpienia wiele amatorek i amatorów, 
pragnących sobie przypomnieć mile spędzone chwile 
karnawałowe. Początek rautu, z którego czysty do- 
chód przeznaczony jest w jednej części na bibliotekę 
prawniczą i medyczną, w drugiej na dotkniętych 
głodem zapowiedziano na godzinę 8-mą wieczorem. 


Komitet uprasza panie o jak najskromniejsze toalety. 

— Pożar przy placu Szczepańskim. Automat w Su- 
kiennicach pierwszy zaalarmował strażnicę w nocy o 
godz. 2 min. 5 ze soboty na niedzielę, że się pali 
w śródmieściu. Natychmiast wyruszył I pluton straży 
pod kierunkiem naczelnika p. Eminowicza i ujrzał 
w płomieniach oficynkę parterową realności pod l. 8 
przy placu Szczepańskim, będącej własnością p. Mi- 


chała Ostaszewskiego. Oficynka ta obejmowała w je 


dnej połowie skład materyałów z handlu p. Drobnera, 
w drugiej stajenkę i krytą była gontem, jak cały 
budynek. Ogień podsycany materyałami palnemi, jak 
benzyna, terpentyna, lakiery, pokosty, zapałki i. t. d., 
wybuchał słupem do wysokości II piętra, tak, że za- 
palił się już okap dachowy domu frontowego dwupiętro- 
wego, a niedopałki roznosił wiatr w kierunku ulicy 


3) Czy te wyjątki maią być określone przez |m. Sambora, obywatelstwa m. Sambora i ANTANS POE i św. Anny, tak, że je przed kościołem 
Za deputacyami posuwał się zwolna 6 konny kara- 
wan z ciałem zmarłego, okryty wieńcami od najbliż - 


św. Anny znajdowano. Wezwane natychmiast plutony 
II i III rozwinęły z plutonem I tak energiczną akcyę 
ratunkową, że spłonął tylko dach nad oficynką, a 
strop stajenny pozostał i obok dach nad dalszemi o- 
ficynkami partęrowemi, co nadzwyczajnemu ratunkowi 
przypisać należy. Odznaczyli się brandmistrze: Stem- 
piński, Illg i Wójcik i każdy strażak z osobna. — 
Oprócz straży miejskiej dzielnie do obrony przy: 
czyniła się straż ochotniczą pod dowództwem kapitana 
Wilhelma Fenza, Markiewicza i innych, jak również 
pp. major na pensyi Fritsch, kapitan 57 pułku Ba- 
raniecki i porucznik 56 pułku Nagórski, który z pa- 
lącej się stajni sam wyprowadził stojącego tam ko- 
nia. Przy ogniu byli obecni: I wiceprezydent Frie- 
dlein Józef, dyrektor urzędu budow. miejskiego p. 
Niedziałkowski, radca policyjny Dr Kajzer, komisarz 
policyjny Swolkien i nadporucznik z dyrekcyi poli- 
cyi Jan Golachowski, którego energicznym zarządze- 
niom zawdzięczyć należy utrzymanie ładu podczas 


ognia. 


ac 


Nekrologia, 


X. Wojciech Grzegorzek, Dr teologii, dzie- 
kan i prepozyt bocheński, radca konsystorza bisku- 
piego, kawaler orderu Franciszka Józefa, radca miej- 
ski, urodzony w r. 1818, zakończył życie w Bochni 
1go b. m. Pogrzeb odbędzie się we wtorek przed 


południem. 


Franciszka Marys Michalina z Kobu 
zowskich Petelenzowa, żona dyrektora gimna- 
zyalnego w Sanoku, zakończyła życie licząc lat 38 


w d. 1 b. m. 


Repertuar teatru krakowskiego. 


We wtorek 4go: Po raz trzeci: Arria i Messa- 


lina, tragedya w 5 aktach, Adolfa Willbrandta. 


— Dnia 1go marca pochmurne, trochę śniegu; 
term. od —8*0 doszedł do —4*0 C. Dnia 2go śnieg, 
chwilami zadymka ; term. od —8-2 doszedł do — 4'2 C. 
Barometr się podnosi; o godzinie 7ej rano d. 3go 
stan jego był 741'4 mm., term. —80 ©. — Wiatr 


północny. 


a — 


Upadek rycerstwa. 
Odczyt doc. Dra Bronisława. Dembińskiego. 


Rycerstwo, które stanowiło rdzeń średniowie- 
cznego społeczeństwa, mogło być uważane za je- 
den wielki zakon chrześcijański, jednym przejęty 
duchem i jednej oddany służbie bez względu na 
różnice narodowe i plemienne. Z życiem i werwą 
nakreślił prelegent na wstępie wizerunek rycerza 
z jego młodą, świeżą a wrażliwą naturą, z jego 
ideałami bronienia wiary i cnoty uciśnionej, z jego 
żywą wyobraźnią, do której przemawiały ©" i, 
nęciły wyidealizowane postacie wielkich 
wnych wojowników, z tem naiwnem a pełnem uro- 
ku pragnieniem służenia pani swego serca. Ry- 
cerstwo po wsze czasy wielki miało urok, a dziś 
ujmuje swą świeżością uczuć i naiwnością pojęć, 
a przedewszystkiem żądzą wielkich czynów umysł 
nowożytny „zbolały* rozumowaniem, „dociekaniem 
tego, eo niedocieczone*. Prelegent uwydatnił i cywi- 
lizacyjne znaczenie rycerstwa w epoce, uważanej 


sła- 


znie za czasy ciemnoty i zboczenia. Kultura 


średniowieczna, której przedstawicielem było rycer- 
stwo, odznaczsła si—=łeśnie oryginalnością i świe- 
żością. Ale ten świat ponętoy na nietrwałych spo- 
czywał podstawach. 


Feudalizm, łączący rycerstwo łańcuchem wzaje 


mnych zależności, doprowadził do rozbicia kraju 
na liczne, większe luh mniejsza terytorya, samo 
dzielnie rządzone, i do zupełnego osłabienia wła- 
dzy królewskiej. To też mrsiała obudzić się re- 
akcya przeciw feudalnemu rozprzężeniu, które 
było „negacyą i antitezą* państwa. Reskcya ta 
budzi się najwcześniej we Włoszech, a następnie 
w klasycznej ziemi feudalizmn we Francyi, gdzie 
Filip Angust, Ludwik św. i Filip Piękny, każdy 
na swój sposób targają fendalne węzły. Idea no- 
wożytoa państwa zwróciła sie przeciw feudalnemu 
ustrojowi społeczeństwa i zachwiała polityczną 
podstawą rycerstwa. 


Gr żoiejszem było jednak zachwianie się eko 


nomicznej podstawy, głównie przez powstanie 
miast, tej nowej potęgi, 


która z czasem miała 
podkopać zamki feudalne i rycerstwo z dominują 


cego zepchnęła stanowiska. Przez powstanie i 
rozwój miast uległo zupełnemu przeobrażeniu ży- 
cie ekonomiczne narodów ; zaczyna się ruchliwe, 
obrotowe gospodarstwo. Handel i przemysł rozwi- 
jają się na szersze rozmiary. Miasta bogacą się i 
stają się prawdziwą potęgą już nietylko ekonomi- 
czną, ale i polityczną. Biorą udział w życia poli- 


tycznem i stają z tryumfem obok rycerstwa. Zmie- 


nia i rozszerza się pojęcie społeczeństwa. Rycer- 


stwo było już tylko jednym a me jedynym 


„tanem, a upadało wciąż więcej, bo nie umiało, 
czy nie chciało korzystać z dokonanego w życiu 
przełomu, nie umiało nagiąć się do nowych wa 


runków bytu, lekceważyło powszednią, materyslną 
stroną życia, upatrując zawsze jeszcze swe zada 
nie i swą zasłagę we wojnie i w rycerskiej służbie. 
Zasklepiło się w sobie, zamiast „stać się cę- 


ścią społeczeństwa — z niem i wśród niego 
żyć”, zasklepiło się. w sobie ku własnej szko 
dzie, a co więcej ku szkodzie zdrowego i pra 
widłowego postępu. tkonomieznie zachwiane ry- 
cerstwo upadało i moralnie. Ci, którzy mieli 
bronić opuszczonych i uciśnionych zalegali trakty, 
przyparci biedą. W końcu nawet jako siła zbroj 
na straciło rycerstwo swą wart(ść, b) nowa pal- 
na broń zmieniłą sposób prowadzenia wojny. — 
Rycerskie sztuki już nie stanowiły o zwycięstwie. 
Pod każdym więc względem wyrabiała się coraz 
większa sprzeczność między ideałem a rzeczywi- 
stością. Pizedstawicielem i smutoym obrazem upa- 
dającego rycerstwa był Don Quixote „wielkich oj- 
ców biedny sya, chorobliwą trawiony wyobraźnią.* 

Zachwianie się jednego stanu i to takiego, któ- 
ry stanowił rdzeń społeczeństwa, powstanie i roz- 
wój miast, które wyłącznie prawie skorzystały 
z dokonanego w życiu gospodarczem przełomu, 
walka stanów, które nie stanęły zgodnie obok 
siebie, ale zwróciły się przeciw sobie, to- 
warzyszyły genezie nowożytnej kultury. Myśl tę. 
zdaniem naszem głębszą i szczęśliwą rozwinął 
prelegent szerzej, uwydatniając, że na dnie świet- 
ności epoki odrodzenia był ferment społeczny. 
który już w XIV. wieku rewolucyjnemi zaznaczał 
się wybuchami, stłumionemi wprawdzie, ale już 
groźnie zapowiadającemi przyszłe burze i katą- 
strofy. Nieszczęście dotknęło najwcześniej ten kraj, 
w którym miasta z ujmą rycerskiego stanu się 
rozwinęły, w którem mieszczaństwo było najświet- 
niejsze i najbogatsze, ale zatem poszło, że nie 
było tam zdrowia moralnego i hartu duszy, że 


spółeczeństwo. 


hucznemi oklaskami. 


TEATR. 


z drugiej strony trzebą mu przyznać wiele doda 
naszkicowanych charakterów. 


z kronik, jest bardzo łatwą do utworzenia. Tak 
jednakże nie jest, gdyż od podobnego dzieła żą- 
damy wiernie odfotografowanej przeszłości, i je- 
żeli pozwalamy na popuszczenie wodzy fantazyi, 
to tylko w pewnej dozie, aby pierwotny rysunek 
nie był zatracoby. Uplastycznienie nie jest rzeczą 
łatwą, i tylko, gdy autor potrafi swoją intuicyą od- 
czuć epokę i przenieść nas w ten świat staroży- 
tny, wtenczas dopiero przyznamy mu, że przepły- 
ngt Seyllę i Charybdę, bo z zamierzchłej prze- 
szłości potrafił wysnuć obraz przypominający epokę 
dawno już minioną. $ 

Messalina, żona cesarza Klaudyusza, kobieta 
lekkich obyczajów, posłażyła za temat do trage- 
dyi. Wszystkie figury w niej występujące, oprócz 
jednego Marcusa, syna Coecyny Paetusa i Arrii, 
gą Ściśle historyczne. Nawet jowialny Calpurnia- 
nus, dowódzca straży pałacowej, typ dworaka zo- 
stał z całą sumiennością naszkicowany, według 
podań z owych czasów. Gajus Sylvius, Narcyz 
wyzwoleniec, rodzice Marcusa, Walons, błazen 
nadworny, są to postacie znane z dziejów rzym- 
skich. Na tem tle Adolf Wilibrandt osnał swoje 
dzieło i stworzył rzecz w wysokim stopnia zaj- 
mającą. 

W dzisiejszych czasach, patos już nie popłaca, 
bo przywykliśmy na scenie słyszeć osoby, prze- 


z niej dobrze. Artystka 
posiada prawdziwy temperament, nieodzowny do 


być powstrzymaną formami estetycznemi. i | 
Yo PA ak nie możemy powiedzieć nie 


ochlebnego. 
j Utwór Solino na dochód państwa Żelazow- 


skich i beneficyantów przyjmowano owacyjnie. 
Wręczono im dwa wieńce laurowe 1 gilka ładnych 


bukietów. e 
Teatr był literalnie przepełniony. Z fotelu. 


Sprawy sądowe. 


Mataotwa emigracyjne. 
Wadowice 1 marca. 


W dniu waza nadeszły tu z Warszawy 
egzemplarze Nr 46 Wieku dla trybunału, prokura- 


wyrobił się partykularyzm , który doprowadził 
Włochy do ruiny politycznej, wewnętrznego roz- 
darcia i obcej inwazyi. Zachwiał się grunt mo- 
ralny w społeczeńswie, zachwiało się poszanowa- 
nie powagi, a to zwichnięcie równowagi ducho- 
wej i moralnej łączyło się ściśle z zwichnię- 
ciem równowagi stanów. Rewolucya była zakoń- 
czeniem epoki odrodzenia, a początkiem dziejów 
nowożytnych, a to odbiło się na całej historyi no- 
wożytnej. Ztąd to ustawiczna gorączka, trawiąca 


Oto zwięzła treść zajmującego odczytu. Prele- 
gent mówił z pamięci, a wykład płynny i jasny, 
pełen podniosłych zwrotów i pięknych okresów, 
był widocznie streszezeniem gruntownych i głęb- 
szych studyów, jakie robił prelegent nad tą wa- 
żną epoką historyczną. Słuchacze, w gronie któ- 
rych widzieliśmy kilku profesorów Uniwersytetu, 
oraz JE. p. Pawła Popiela, obdarzyli prelegenta 


GORDO KANA TEJ STOKROTKI EPER APEN PORTA EAREN CE 


Arria i Messalina, tragedya w pięcia aktach Adolfa 
Willbrandta. 


W wieku komedyi i farsy, tragedya klasyczna 
napisana przez nowoczesnego autora, zalicza się 
do rzadkości i aby miała powodzenie, musi się 
odznaczać istotnemi cechami talentu. Adolf Will- 
brandt, autor mało u nas znany, swoją Arrią i 
Messaliną, wybił się po nad zwykły pożiom 1 
jakkolwiek jego utworowi możnaby zarzucić roz- 
wlekłość i pewną drobiazgowość, w opracowaniu 
szczegółów, nie wpływających na tok akcyi, to 


tnich zalet, tak pod względem formy estetycznej, 
barwnego i wyrazistego języka, jak i świetnie 


Sądzićby należało, że tragedya historyczna, je- 
żeli się ma pod ręką wszystkie dane, zaczerpnięte 


tora, sędziów przysięgłych i obrońców. Wiek ten 

występuje przeciw jednemu z pism warszawskich, 

które doniosło w depeszy z Wadowie, iż po mo- 

wie prof. Dra Rosenblatta ozwały się oklaski na- 
ławie sędziów przysięgłych. 

Z powodu tego doniesienia udali się dzisiaj sę- 
dziowie przysięgli do przewodniczącego p. Lipki, 
by zaprotestować przeciw temu, jakoby którykol- 
wiek z nich i w jakikolwiek sposób objawiał swoje 
zapatrywanie po rzeczonej mowie, a tylko nie- 
szczęśliwa niemożność korzystania z tej obywa- 
telskiej instytucyi przysięgłych w Warszawie może 
tłumaczyć bezpodstawną wiadomość owego pisma 
warszawskiego. Nie potrzebował więc przewodni- 
czący p. Lipka występować przeciw ławie przy- 
sięgłych, skoro na podstawie ustawy nie może, 
a zresztą nie potrzebował ławy „rozpuszczać,* jak 
się tego Wiek domaga, gdyż oklasków nie było, 
a ława przysięgłych przez cały czas trwania pro- 
cesu zachowuje się, jak przystało na obywateli, 
którzy tak ważny i doniosły obowiązek sędziów 
z ludu spełnić mają. Z ławy przysięgłych wyjdzie 
osobne pismo do dzienników w tej sprawie. Za- 
nim ono się pojawi, spieszę na podstawie upowa- 
żnienia z podaniem powyższego wyjaśnienia. 

Jak się dowiaduję, doniesienie to fałszywe zro- 
bito również przykre wrażenie na prof. Dra Rosen- 

atta. 


Wczoraj popołudniu, po zamkni wywodów ` 
obroúców, zabierało głos trzech osk: b. Pierw- 
szy wyszedł na środek sali Marceli Iw anieki; 
broni on się krótkiemi słowy, a następnie łkając, 
przedstawia smutne swoje położenie, prosi o litość 
i miłosierdzie. Gdyby nawet coś przekroczył — 
mówi — to czyż nie starczy za to kara, odcier- 
pianego już 19-misięcznego więzienia śledczego. 
Gdybym nawet wyszedł wolno, to jeszcze czeka 
mię śledztwo dyscyplinarne, które również bez - 
kary nie minie. i 

Po Iwaniekim bronili się krótko Księżarczyk i 
Krasuski. 

Następnie zabrał głos prokurater. 


Replika prokuratora Dra Ogniewskiego. 

Przystępuję z wytężeniem sił fizycznych do od- 
powiedzi na wywody obrońców. Jeśli zadania tego 
podejmuję się z całem poświęceniem, to sił po te- 
mu i zasobów fizycznych udzielą mi siła moralna, 
płynąca z poczucia sumiennego spełnienia obo- 
wiązku. 

Gdybym nie, odpowiedział w głównych zary- 
sach na obronę, panowie pierwsi moglibyście mi 
uczynić zarzut, że nienależycie na mojem stano- 
wisku spełniłem obowiązek. i 

Podniósł jeden z obrońców, że po myśli zasad 
procesualnych obrona dość późno przychodzi do 
głosu Zapatrywanie to o tyle może nie jest słu- 
szne, że akt oskarżenia jest odpowiedzią na o- 
bronę, bo oskarżeni w śledztwie mają prawo się 
bronić i branem jest na szalę wszystko, co za ni- 
mi przemawia. Obrona więc wyprzedza oskar- 
żenie. 

Jeżeli obrońca ów miał na myśli samych obroń- 
ców, to głos obrony znalazł należyty posluch w o- - 
becnym procesie. Pomijam liczae wnioski obrony, 
ale przez 7 dni w tej sali brzmiał niemal wyłe- 
cznie tylko głos obrony, tylko to, eo za oskarżo- 
nymi i na ich korzyść przemawia. 

Niechaj oskarżyciel publiczny wejdzie teraz w swe 
prawa, aby odpowiedzieć na to wszystko, co ta | 
panowie słyszeliście przez % dni; aby poddać kry- 
tyce wywody obrony, o ile wywody ite zachwiaty, 
czy zdołały zachwiać i osłabić w czemkolwiek ar- 
gamenta oskarżenia. . 

Drogi prokuratora państwa w procesie tym nie 
są usłane różami. Sprawa ta pełną jest tradów i 
znojów, pełną ciężkiej odpowiedzialności, bo pro- 
ces objął szerokie sfery i rozliczne czynniki, w za- 
kres emigracyi ludu naszego wchodzące. Proces 
ten został wdrożony nie dla pięknych oczu Klaus- 
nera lub Zwillinga, ale w poczuciu obowiązku u- 
rzędu naszego, w interesie państwa, kraju i całe- 
go naszego społeczeństwa, w imię głosu sumie- 
nia, że u schyłku XIX wieku nie powinien być 
cierpianym i nie może być cierpianym handel 
ludźmi, z uszczupleniem siły zbrojnej monarchii, 
handel owemi dziesiątkami tysięcy nędzarzy, dla 
których, jak powiedział jeden z obrońców, nędza 
wypisywała wyrok śmierci, a których obierano i 

acano z ostatniego grosza. 

W imię tych zasad i obowiązków poczuliśmy 
się do wytoczenia tego procesu. 

Mowca prosi o dalszą uwagę przysięgłych mi- 
mo, że 84 zuużeni, mimo, że mowca znużony po- 
dwójnie, bo gdy każdy z przysięgłych przysłuchi- 
wać się ma jeuynie dla siebie i za siebie, to mo- 
wca musi nietylko słuchać za siebie, ale i za in- 
aych. Podniesiono tu zarzut, że prokuratorya po- 
niewierała wolnością osobistą oskarżonych; że na 
ławie vbwinionych siedzą ofiary gorliwości proku- 
ratorskiej, że puszczano w Świat romans amery- 
kański. Wszystkie te zarzuty przyjmuje prokura- 
torya z poczuciem sumiennie i uczciwie spełnio- 
nego obowiązku. Jeżeli wszystko ma iść na ra- 
chunek prokuratoryi, to mowca zaznacza, że nie 
ona sama i nie wyłącznie rozrządza wolnością 0- | 
bywatelską, że nie ona decyduje wyłącznie o ta- 
kowej. Czy kto ma siedzieć w więzieniu, nie de- 
cyduje prokurator, ale sądy trzech instancyj. Akt 
oskarżenia wreszcie podlega rewizyi w toku in- 
stancyj, ten akt w obecnym procesie zatwierdził 
sąd wyższy i przychylił się do oskarżenia wszyst- 
kich obwinionych z wyjątkiem Srokowskiego. 

Mimo tych okoliczności, dowodzących, że wyłą- 
czna odpowiedzialność na prokuratoryę spadać 
nie może — mowca przyjmuje na prokuratoryg 
całe brzemię odpowiedzialności we wszystkich kie- 
runkąch z przeświadczeniem obowiązku, spełnionego 
wobec społeczeństwa, państwa i kraju. | 

Nim przeszedł do szczegółowego rozbioru za- 
rzutów obrony, zastanowił się prokurator nad za- 
rzutami, snującemi się jak nić czerwona przez | 
wywody obrońców, co do zwrotu w opinii publicznej. 
Przyznacie mi panowie, że byłem przedmiotowy 
w argumentach, że nie zapuszczałem się w wy“ 
cieczki osobiste, nie walczyłem bronią, któraby 
nie wchodziła w istotę rzeczy, nie walczyłem opi- 
nią publiczną i nie chcę tą opinią wpływać na 
wyrok wasz. Jeden z obrońców mówił o tenden- 
cyjnych inspiracyach. Są zarzuty, na które się 
nie odpowiada w poczuciu godności władzy, jaką 
się przedstawia. Pisano wiele szowinistycznych 
rzeczy w duchu oskarżenia, a temi mowca nie 
zachwycał się tak samo, jak nie irytował tem, 
co również szowinistycznie pisano przeciw oskar” 
żeniu. Nie irytował mowcy ów rzekomy z 
w opinii publicznej, o którem wie, gdzie jego ko” 
lebka. Opinią publiczną mowca nie walczył, więć 
dalej nad tym punktem zastanawiać się nie po" 
trzebuje. 


CZAS z Wtorku 4 Marca 1890. 3 
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lub drugą rzecz, ale proszę mi tych niewinnych 
wskazać. Konduktorzy mają być owemi pierwsze- 
Mi niewinnemi ofiarami. Mowca udowadnia winę 
konduktorów. Dalszemi ofiarami mają być Kerger 
i Tbieberger, najniewinniejszym zaś, prototypem 
niewinności ma być ów Einhorn. Prokurator 8zcze- 
„gółowo udowadnia winę każdego z tych oskarżo- 
«e je, że rozpowszechniła 
iedzi nam panowie, 
Ai a aka siiowkański, że do rzędu 
baśni zaliczyć należy opowieść o budziku, o sj 
sarzu amerykańskim, 0 paprykowanych „pda j 
o piwnicach itd. Prokurator stwierdza z zadowo- 
leniem, iż ten romaos zamieniły w smutną rze- 
czywistość wyniki rozprawy. Jeżeli je rę 
ocenicie, to niema słowa w owym romansie, 8 e 
wa, któreby nie było prawdą od pierwszej do 
Ostatniej litery. Co obrońcy nazywają wpne 
jest prawdą, np. o budziku szczegóły podają naj- 
dokładniej zeznania Hałatka, które prokurator 
przytacza, Jeżeli powiedziano, że i ów away 
milion należy do baśni, to Ów milion nie kę 0- 
dził bynajmniej oskarżonym, bo na ipo jego 
idzie wszystko, owe setki świadków, o któryc 
zeznaniach twierdzi obrona, że im wierzyć nie 
można, bo są one wypływem fałszywego apetytu 
na milion w depozycie sądu wadowickiego znaj- 
owąć się mający. i 
Podniosła abroad jako rys piękny, że podczas 
rozprawy obwinieni nie obciążali się wzajemnie. 
yły czasy mówi prokurator, gdy obwinieni postę: 
powali inaczej, a właśnie ich zeznania stanowią 
najgłówniejsze podwaliny aktu oskarżenia, stano- 
w +. A M ry j 
Daraa air GK tych zeznań, prze- pany ra Saka w je Aa m sę w 
praszając przysięgłych, że to uczynić musi, bo jego , 00 PODAŁA bandą, nie uchodzą bozkarnie, 


r zrrudoyrienie żeni a gmachu cało-| pope Pi; kilka lub kilkunastu ludzi bije jednego 
, kiedy obrona kry . 


toczeniu zeznań mówi prokurator, że | człowieka i tego człowieka uszkodzą lub zabiją, 
czeniu 


P s inni, co do niego rękę przyłożyli. y 
uczynił pbe dwojakim celu, mc ky A w: RET TU panik, tak otósnitywówą: Had każdy| Drugim zastępcą dyrektora wybrany został p. 
4 era ; 


jakiej to podstawie 0 niej funkcye, jak poszczególne części me- Į Józef Jabłonowski 48 głosami, dragi kandydat p 
mate aaa AN 'na a i enoia enia sanie Każdy z nich miał odrębną | Onyszkiewicz otrzymał 11 głosów. 
którzy zai z, asf owej ay dla ob-|rolę, a te wszystkie role, jak pojedyncze ogniwa,| Nastąpił wybór jednego członka Rady nadzor- 
i obejścia hotelu te stępnej. tworzyły łańcuch cały. Wszyscy współdziałali |czej na lat sześć, ; 
tych zupełnie zę: WIdÓW obrońców, charakte- |w tem, by wychodźców gwałtem do ajencyi do-| ©. Adam hr. Komorowski otrzymał na 62 
a 4 rzechodząc k zr jakie na nim wywarły | prowadzać i tam obdzierać. Łatwo obronie nihili- głosujących 57 głosów; resztą głosów była roz- 
puje mowca wra iko obrony, mianowicie- Dra |zować dowody w takim procesie. Gdyby tu chcieć | trzelona. ~ dż y a 
Dap ir że ee askiego trzymały się realnego | przeprowadzić dowód taki, jak żądają obrońcy,| Zastępcami członków Ra A nsdsotonei wena 
uiela i Dra g'i opierały się na konkretnych |stojący na stanowisku negacji, to trzebaby mieć aa PP. Bronisław Ujejski i Czesław Lek- 
watu rozprawy. oli jeden z mowców powiedział, |tu owe 13.000 wychodźców, W aczgoljzę przez Hd 
kj nikach tejże. oki przedkoncesyjnej akt oskar- |ajencyę do Ameryki i na każ ym z nich stwier- 
© odnośnie do eP miny podziemne, to niech mi|dzić, który z oskarżonych i jakiej dopuścił się 
enia zakłada jakby I. rokurator — że niemo-|zbrodni. Takiego dowodu przeprowadzić nie mo 
Wolno powiedzieć, Mm; obrońcami, co oderwali|żna, bo nie mamy owych 13000 wychodźców; 
łliwą jest walka 2 ty ulecieli poniekąd balonem | utonęli oni w Ameryce i przesłuchać ich nie mo- 
SIĘ od gruntu rozprawy; liwają prokuratora. Sym- |gliśmy. Wróciło tylko 100, a wychodżey wogóle 
W obłoki i ztamtąd e t obron do świadków, prze-|nie znając sprawców, nie mogą też wskazać win- 
aratra g = poprostu do payas dzien- aE Nie Dowód. "abin „wywi Eec 
odzą oni na ja nie nastręcza, zony inaczej. iedzi e ; 
Lego, wiata, pi A = pipina nione zostały takie a blias iiy, w zwiąska w pontonem powo pd bpa k wyborów 
zgoła materyału do seagi obrony giang D SĄ zes dw pe polacy wykazano wresżcie, a krą ivien, jako siódmy członek komiayi re- 
i argum ika z nimi bar- 1 jaką ode w tem rolę, leży do- i 
W ogólności arg polemika wód prawdy. Taki dowód niy kia d pa- ten sposób ukończono wybory. 


znów w stadyum groźnych niebezpieczeństw , są 
bezpodstawnemi. Nikt nie podejmie akcyi w tej 
mierze. Nota bułgarska pozostanie czysto akade- 
micką. 

Berlin 3 marca. Parlament niemiecki zwoła- 
nym zostanie w końcu marca. Otworzy go sam 
cesarz mową tronową, która przyniesie pewne nie- 
spodzianki. Mówią, że ustawa przeciw socyali- 
stom niema już być ponawianą, a zastąpi ją pro- 
jekt do ustawy przeciw anarchistom. 


DOZNA 
Telegramy biura koresp. 


Od Administracyi „Czasu! 


Na dotkniętych głodem włościan w Galicyi na- 
desłano pod lit. M. D. 1 złr., Fr. Pawłowicz, pro- 
fesor gimn. w Jaśle, 2 złr. 

Dla Unitów z gubernii orenburskiej nadesłano 
pod lit. M, D. 1 złr. 


NADESŁANE. 


(Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyi). 


Orzeczenie Kobiety. Insbruck (w Tyrolu). 
Przyjmij Pan serdeczne podsiękowanie za przysłane mi 
pigułki szwajcarskie aptekarza Ryszarda Brandta, 
które uwolniły mnie zupełnie od silnych bolów žo- 
łądka i zawrotu głowy. Czuję się po używaniu tych 
znakomitych pigułek szwajcarskich (do nabycia w apte- 
kach pudełko po 70 e.), całkiem zdrową i mogę mimo 
mojego wieku wykonywać bardzo ciężkie roboty. — 
Proszę to ogłosić w interesie wielu cierpiących osób. 
Marya Stiebner, wdowa po e. k. laborancie. (Podpis 
notaryalnie poświadczony). Należy być zawsze ostro- 
żny mi żądać prawdziwych pigułek szwajcarskich 
(nie naśladowanych) aptekarza Ryszarda Brandta 
z białym krzyżem w ezerwonem polu. (347) 


tów, nie miała prawa zmuszać do zakupna bile- 
tów, do osaczania szlaków kolejowych. Kto jej 
dał władzę po temu? Hałaciarz Sadger jeździł 
po liniach kolei z upoważnieniem Iwaniekiego, 
jako komisarza policyi granicznej i żądał przy- 
trzymywania wychodźców. Prokurator udowadnia, 
że zarzucone aktem oskarżenia gwałty psycholo- 
giczne i ograniczenia wolności osobistej są zupeł- 
nie uzasadnione. ; i i 
Przeszedłszy do zbrodni wojskowych i rozpra- 
wiwszy się co do nich z obroną, dodawszy słów 
kilka w obronie czci świadków Śchabenbeka, Ko- 
szykiewicza i Róbra przed zarzutami obrony, mówi 
ft: - 
Pt w obrońców podniósł, że ministerstwo 
wojny dało impuls do procesu, że tu leży Źródło 
procesu. Tak jest. To jeden z głównych celów 
procesu, aby nam siły zbrojnej nie ukrócano. Jak 
długo stoimy na tem stanowisku, nie dopuścimy 
aby siłę zbrojną państwa uszczuplono choćby o 
jednego żołnierza. Jeżeli panowie wypuścicie 
Klansnera i wspólników, jeżeli Klausner s rg 
chciałby zaetablować kompanię 8woją, a po a u 
tygodniach dowiedzielibyśmy, że wysyła wye A ri 
ców w wieku wojskowym, to ich znów wszystkie 
zamkniemy i znów znaleźlibyście ich. panowie 
w więzieniu wadowiekim, bo taki nasz obowiązek, 
choćby Klausner itp. twierdzili, że nie pytali wy- 
chodźców o to, czy są dezerterami i choćby u- 
trzymywal, że dezerterzy przed nimi zbiegostwa 
nie wyjawili. Zarzucono oskarżeniu, że trzyma 
się ono solidaryzowania w zbrodni. Tak nie jest. 


Galicyjskie Towarzystwo kredytowe 
ziemskie. 


Lwów 1 marca. 


Drugie posiedzenie w sobotę odbyte, rozpoczęło 
się po godzinie 11-tej. Zgromadzenie przystąpiło 
do wyborów. Nad sposobem głosowania wywiąza- 
ła się szersza dyskusyą formalna, poczem uchwa- 
lono głosować nad każdym z kandydatów z oso- 
bna, według porządku, zaproponowanego przez 
Dyrekcyę, który był następujący : 

a) do Dyrekcyi: 

wybór dwóch dyrektorów, na lat sześć w miej- 
sce pp. Rafała Łępkowskiego i Franciszka Roz- 
wądowskiego; 

wybór dwóch zastępców dyrektorów, na lat 
sześć, w miejsce pp. Zdzisława Onyszkiewicza i 
Józeta Jabłonowskiego; 

b) do Rady nadzorczej : 

wybór jednego członka Rady, na lat sześć, 
w miejsce hr. Adama Komorowskiego; 

wybór dwóch zastępców Rady, na lat sześć, 
w miejsce pp. Lekczyńskiego i hr. Augusta Łosia. 

Wybrano w głosowaniu na pierwszego kandy- 
data (ad a) ponownie p. Rafała Łępkowskie- 
go, 42 głosami na 62 piosujących. Drugi kandy- 
dat p. Struszkiewicz Władysław otrzymał 19 gło 
sów, jednę kartkę uznano zą nieważną. — Dru- 
gim dyrektorem ua lat sześć wybrany został po- 
nownie p. Franciszek Rozwadowski 39 głosami 
na 63 głosujących. P. Struszkiewicz otrzymał 22 
głosy, bialych kartek oddano 9, 

Przy pierwszym wyborze na pierwszego zastępcę 
dyrektora były głosy rozstrzelone, przy powtórnem 

osowaniu otrzymał p. Dzianott głosów 42, p. 
Zdzisław Onyszkiewicz otrzymał głosów 17. 


Wiedeń 3 marca. Dziś o godz. 10 przed po- 
ładniem odbyło się w Votivkirehe staraniem Koła 
polskiego uroczyste nabożeństwo żałobne za duszę 
ś. p. Oitona Hausnera. Mszę żałobuą celebrował 
deputowany X. Raczka. Obecni byli ministrowie 
Prażak, margr. Bacquehem i Zaleski, prezydent 
Smolka, Chlumecky, dalej wszyscy członkowie 
Koła polskiego, deputowani Plener, Rieger, Berch- 
told, Łazansky, Jaques, Exner, Lienbacher, Ada- 
mek, F'uss, Kręuzig i Proskovetz, oraz radca dwo- 
ru Blumenstock. 

Wiedeń 3go marca. Na posiedzeniu komisyi 
budżetowej Izby poselskiej na interpelacyę refe- 
renta w sprawie biskupstwa w Stanisławowie, o- 
świadczył minister Gautsch, iż rząd nie spuszcza 
4 oka tej sprawy, która uregulowaną zostanie 
w miarę, jak na to zezwoli sytuacya finansowa. 

Na interpelacyę co do stadyum, w jakiem się 
znajduje sprawa uregulowania walaty, oświadczył 
reprezentant rządu Niebauer, iż rząd węgierski 
przychylnie odpowiedział na odnośną notę rządu 
austryackiego. Wdrożone rokowania są właśnie 
w toku, skutkiem czego bliższych szczegółów u- 
dzielić nie można. 

Wiedeń 3 marca. Dzisiaj umarł tu jenerał 
major Spindler, były sekretarz następcy tronu. 

Berlin 3 marca. Dotychczas znane są 93 wy- 
niki wyborów ściślejszych. Wybrano: 9 konser- 
watywnych, 3 ze stronnictwa państwowego, 17 
narodowo -liberalnych, 9 z centrum, 33 wolaowyśl- 
nych, 13 socyalistów, 3 Welfów i 6 demokratów. 

Rzym 3-go marca. Podczas recepcyi kar- 
dynałów i prałatów, składających Papieżowi gra- 
tulacye z powodu rocznicy urodzin i koronacyi, 
powiedział Ojciec św., iż dotychczas zajmował s'ę 
zasadami życia rodzinnego i politycznego. Teraz 
atoli szczególnie kwestyę społeczną obiera sobie 
za przedmiot badań. Dzierżący władzę powinni dla 
skuteczniejszego rozwiązania jej usilaie pomagać, 
a przedewszystkiem za pomocą szkoły i prasy. 
Papież oświadczył, iż nad tym przedmiotem bę- 
dzie pracował do końca życia i nie nie zdoła go 
od tego powstrzymać. 

Po przemówieniu swem rozmawiał Ojciec św. 
z kardynałami. 

Stan zdrowia Papieża jest zadowalniający. Ju- 
tro odbędzie się uroczystość oficyalna w kaplicy 
sykstyńskiej. 


Wszech nauk lekarskich 


Dr Stanisław Steiner 
osiadł w Wieliczce. (548 1-3) 


woda mineralna 


SZCZAWA-ALKALICZNA 


jako zdrój leczniczy od wielu set lat uzna- 
ny we wszystkich chorobach przyrządów 
oddychania i trawienia, w gośćcu, nie- 
życie żołądka i pęcherza. Znakomity dla 
ieci, rekonwalescentów i podczas bło- 
gosławionego stanu. (134 5-) 


Najlepszy napój dyetetyczny i orzeźwiający. 

8 Henryk Mattoni w Karlsbadzie i Wiedniu. 
c, 
KURSA TELEGRAFICZNE. 

Wieden 3 marca. 2 godzina 30 min. popoł. 


cz 

Wybór do komisyi rewizyjnej odbywał się dwa 
razy. Przy pierwszem głosowaniu wybrano sześciu 
członków, a mianowicie szli z wyborów pp.: 
br. Stanisław Badeni, Ludwik Balicki, August Go- 
rayski, Józef Męciński, Teofil Żurowski i Stani- 
sław Z ba. 

Głosy na siódmego członka oddane rozstrzeliły 
się między p». Adama Jędrzejowicza, Jana Vuv.e- 
aa i Bronisława Horodyskiego. 


od realnego gruntu, dlatego 


zo iona. nnie. nom wystarczyć. Ale taki dowód równa się|, P. dyrektor Łępkowszi w paru słowach podzię-| Paryż 3go marca. Na miejsce Constansa za- str. ot. WOTAN 4, 
haj t prokurator 0 Neuma zasadzie solidaryzowania, bo bali ureforya py kował za wybór, uczynili to również pp. Rozwa- mianowany został ministrem spraw wewnętrznych k d. Anglobanki ETETE 
A E A zała każdego z obwinionych rolę i zadanie, a te| dowski i hr. Komorowski. a d deputowany departamentu Marne, Bourgois. g $ Papier, opod. . 87 20 |Uniony. .. -71152 50 
. zawiadomił prof. Dr]|dążyły do jednego wspólnego, zbrodniczngo celu. Wybory przeciągnęły się Eo: fo 2 godziny 2 Paryż 3 marca. Umiarkowane dzienniki re- Ś 4, złota .. . |109 55 | Bankvereiny .. . |117 75 
Na dzisiejszej rozprawić konduktorowi Miero-| Przeszedł prokurator do oskarżonych o współ-|% południa, poczem po krótkiej olo nej dysku publikańskie zaprzeczają, jakoby przez zamiawo |“ S 6*, pap.nieo Dj 7a 222 75 
Rosenblatt. że oskarżonemu kutek czego prosi| winę w oszustwie, a następnie zbiją szczegółowe |Syi ©0 do terminu następnego pone nin uchwa- wanie deputowanego Bourgeois ministrem, gabinet Aore ans. Aus. + wawel o. 
aławskiemu umarła ż0n8,, WS awy. Trybunał | wywody obrońców. i lono, że odbędzie się ono w niedzielę, o godzinie zbliżył się ku radykalizmowi. Kadra i sro i " ” ozerniow. |99 — 
© uwolnienie pa 5 dni od rozprawy. Prokurator kończy ręplikę swą mniej więcej pół do dwunastej w południe. Autoritć zapowiada, iż w niedalekiej przyszłości Napoleony 4 st: poładn. . |129 5) 
Przychylił się do prośby: „, ajszej repliki. Prze. |następującemi słowy: Sfr r ORA Uulsyń luisteów Faye i Fallen fpa jorii: 42y,|Nordbahny : : : : : |*2690 
Prokurator przystępuje zet e Neumanna i epo i] AR fov ostatnie slowa; RSW które oskarży- Wiedeń 28 go lutego. (Telegr. bióra koresp.) | p Fery 380 rzece Tempe donosi, = zwy ris 5Y, Renta węg. pap. z Staatsbahny 219 50 
8zedłszy oskarżenie, dotycząć tor o działalności ciel publiczny w ważnym tym procesie do was Stan Astro węgierikieżo banku z dnia 23 lutego ourgeois odwiedził wczoraj przed południem Con: | 44 102 60 |Alpiny ....... "Tow 


stansa, który po południu oddał mu urzędowanie. | Losy prem. węg... | — — 
Doniesienia, iż minister Bourgeois przyjął tekę 

pod warunkiem, że gabinet złoży w Izbie nową 

) deklaracyę, nie jest prawdziwem. 

Deputowany Dreyfus zamierza wnieść na ju- 


Przedkoncesyjnej, mówi 
ajencyi i polemizuje 8 d ; 
mając się kategoryi pad twierdzeniu, że ny af 
j kurator pr M gyi. Nie- 
Kioto Haorak D miala a 


1890 r.: 
Usposobienie giełdy : 
Berlin 3 marca, 


ych, M0 aot i ię | Bankn HF . E 
gli ia kr o gadaa do pna | Mainz 7 r (O [RY gba 9 a C 197 OOO ajma prięeał kuj eepal wspak |as aen |E 9 eT panot 

> żenia ski o|słowa oskarżycie 80, „ABIĘĘ PE < y : ; Bankn . ..| 22055] , ; i: p 
1887 r. była ona pokatoym va api w Cu-|ta pytań, w której odpowiedzi swe zapiszecie, BY y rr vokea him 54,509.000 „ ( h 3,680.000) Paryż 3 marca. Wczoraj odbyły się wybory |5y, Listy: niań pół 65 75 ukimo Bang 1 ne. a 50 
sęwyj a. jązok sprzedawać karty na ”. [będzie złotym pomnikiem sprawiedliwości austrya | (lezby pomieszczone w nawiasach oznaczają | zojgjejsze w Quartier Panthéon. 4,496 głosami wy- 


różnicę w porównaniu z wykazem z poprzedniego | pran ri i 
y został bulanżysta Naquet. Oportunista 
tygodnia. Przyp. Red.) Bourneville otrzymał 3,697 głosów. 


à Paryż 3 marca. Konserwatywny Echeverry, 
deputowany z departamentu Basses Pyrénées, któ- 


apag“. | 

nard“ a sprzedawała je 2% 7% obejściem kontroli 

Przemycała wychodźoów: Tetachen, Bodeubach | głych. ów, abyście wydali werdykt u- 
granicznej, wysyłając ich na jem. A czyż| Ządano od panów, aby y dich tot 

it. d. Było to prostem daw ęnoya od owych po- | walniający, bo werdykt zasądzający dziesiątki o 

Wobec tego lepszą być m i 


ODPOWIEDZIALNY REDAXTOR I WYDAWCA 
Anioni Kłobukowski. 
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Płótna i Bieliznę stołową, 


otrzymał w wielkim wyborze i poleca  (572-1-) 
Kazimierz Niesiołowski 
w Krakowie, Sukiennice L. 24. 
HG CENY BARDZO NISKIE. wg 


We wszyst. miejscowościach Austryi 
poszukiwane są rzetelne osoby dla sprze- 
daży łatwo pokupnego towaru. 
Wysoka prowizya obok pokupu 

szybkiego. (358) 

Oferty z podaniem dotychczasowego za- 
jęcia pod „Merkur“ przyjmuje firma Haa- 
sensteia & Vogler w Amsterdamie. 
Eg" Poito od listu do Amsterdamu 10 c. 
iw” . „ karty kor. ża 5e. 


a 


Alfred Rassl w Opawie, 


w Szląsku austr., 
handel nasion gospodarczo-rolniczych 
i leśnych 
poleca poręczone dobrze kielkujące nasiona 
wszelkiego rodzaju, hurtowrie i częściowo. 
Największy skład sztucznych środków 
nawozcwych po najtańszych cenach. 
Próbki i cenniki darmo i opłatnie. 


(539-1-3) 
. 
MEZCZYZNA 
w sile wieku, wdowiec, eszaminowany leśnik, 


posiadający wiadomości technirzne, adwinistra- 
cyjne i buchhalteryą, z ch'ubnemi świadectwami 
z kilknnssto'etniej praktyki i poleceniami, poszn 
kuje posady: przy gvspodarstwie lasowem, admi- 
nistracyi dób:, industryi i t. p. Zgłoszenia upra- 
sza nadsyłać pod Jit. %. A. 90 poste restante 
mMraków. (495 2-3) 


Biuro Nauczycielskie 
J. z Jędrzejenskiih Paulus 


Wiedeń, Schottengasse L. 3, 


poleca nauczycieiki i bory narodowo- 
ści polskiej, francuskiej, angiel-kiej 
i niemieckiej. (221. 4-25) 


Niemka, katoliczka, 


poszukuje natychmiast posady w dystyn- 
gowanym domu do pomocy pani w gosp - 
darstwie domowem ; wynagrod”enia nie żą- 
da, tylko wolne pomieszkanie, wikt, światło 
i oprawie. Łaskawe oferty pod lt. K. S. 
przyjmuje Administracya „Czasu“ 
w Krakowie. (505-3 4) 


Make fostoranową Thomasa 


najcien'ej mielona — mającą około 16'/, 


„kwasu fosforowego — dostarcza 
Zarząd huty Rosamunde 
A. Wünsch. 


Zgłaszać sie należy do Za- 
stępstwa dia Galicyi: Agencyi 
dla Rolników St. Mikuckiego 
w Krakowie. (519-2 8) 


TRAN RYBI BIAŁY 


prawdziwy (155 32-) 
z Bergen 


z przyjemnym smakiem — dostać można 
w aptece „pod Gwiazdą* w Krakowie przy 
ulicy Floryańskiej. Cena flaszki 40 c. 


Konstanty Wiszniewski. 


TRAWA MIODOWA 


(Holcus lanatus) 


nasienie świeże i pewne na grunta suche lub mo- 
kre, zupełnie liche, na pastwiska wyborna roślina 
raz zas.ana trwa kilka lat. Jeden korzec wraz 
z workiem kosztuje 4 ztr. w. a., przy zaku- 
pnie naraz RO korcy dodaje się korzec bezpła- 
tnie. Zamówienia uskutecznia J. Bulsiewicz, 
skład n»sion w Bochni., (373-6-30) 


M5” JUŻ NADSZEDŁ wg 


SYRUP 


OSOWO - balsamivano-ziutowy 
Aleks. Mańkowskiego 


prze z panów lekarzy wypróbowany środek we 
wszelkich uporczywych kutąrach, długotrwa- 
łych k»szlach i chrypkach pay zapaleniu ka 
nalu oddechowego (Bronchitis) w rozedmie 
płucowej i w kokluszu. Skuteczność potwier- 
dzają liczne swiadectwa i podziękowania, któ- 
re do każdej flaszki są dołączone. 

Główne składy utrzymują pp. aptekarze: 
w Krakowie W. Redyk, pod Ba- 
rankiem; we Lwowie K. Mikolasch; w 
Czerniowcach W. Beldowicz; w Warszawie 
H. Kucharzewski; w Wilnie P. Grużewski; 
w Wi: doiu J. Weiss, Tuchlauben 27 ; w Ber 
nie Fr. Eder; oraz do nabycia w Galicyi pra 
wie w każdej aptece na prowincyi.  4413-2-) 


Odznaczone na wystawach powszechnych 
w Londynie 1862 r, Paryżu 1867 r., Wiedniu 1873 r., 
Paryżu 1878 r. 


go Na spłaty 
L fortepiana 


dla Wiednia i prowinceyl. 
Fortepiana koncertowe, salonowe i krótkie, 
tudzież pianina z fabryki znanej w świecie 
firmy wywozowej Gottfr. Cramer, Wilh. 
Mayer w Wiedniu, zir. 380, 400, 450, 500, 
5560, 600, 650. Fortepiana innych firm od złr. 280 
do 350. Pianina od złr. 350 do 600. (318 5-) 


Skład fortepianów i zakład wypożyczania 
A. Thierfelder, Wien, VII, Burggasse 71. 


Qosionkami Drukarni „Osasu“, 


| Wowe. 


k LFRED SZCZEPAŃSKI: 


Listy z Wiednia 


(ugoda — sytnacya — następstwa). 


(524-2-3) LĄ 


| „Błola Księga Szlachty Polskiej. |": 


| Rocznik XII. 


3 wyszedł z druku i został rozesłany abonentom. 


| Otwiera się przedpłatę po 10 marek 

(6 zlr., za egzemplarz na (3006-10-10) 
Rocznik trzynasty. 

| Zgłoszenia rodzin przyjmuje 

Poznań, Św. Marcin 43. 


| erudnia 1859 r. Teodor Żychliński. 


Do nabycia we wszystkich 
ks.ęgarniach 


HOMERA ILIADA 


przełożył wierszem miarowym 


Paweł Popiel, 


b. prof. Wszechniey Warszaw. 
Wydanie gie przejrzane 
(8» stron 14 1 480). 
IF- GŁÓWNY SKŁAD 
W KSIĘGARNI 
G. Gebethnera i Spółki 


w Krakowie. :531-2 3) 


FORTEPIAN 


Wopaterni, krótki, krzyżowy, znany z dobroci 
i trwałości, jest do sprzedania u stroiciela Raa- 
ba przy ul. Grodzkiej Nr. 18. 1543-2-3) 


ka 


| KAISER-PERLGERSTE 
geschalte Linsen 
griine und gelbe 


ZUCKER-ERBSEN 
PERL-SAGO 


Tapioca 


anerkannt feinstes und 
bestes Fabrikat, in Car- 
tons 4 500 Gr., sowie in 
Säcken zu 25 u. 50 Kg. 


Rollgerste- & Schälerbsen- 
FABRIK 

Brüder Hirschfeld & Co. 
Wien. 


(24-9-14) 


Nur für Wiederverkiiufer. 
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Nowa patentowana 


MACHINA WYROBU WIÓR 


(Holzwoll-Maschine). 


Naszą potrójnie działająca machina wyrobn 
wiór drzewnych przewyższa wszelkie dotychczas 
istniejące pod względem działalności i szcze- 
gólnie lekkiego chodu, 0.czem każdy chcą 
cy ją kupić może się u nas przekonać. Dróna 
tego wyrabiamy jako szezególność kompletne n- 
rządzenia dla zakładów rąbania drzewa i wszel- 
kich machin ob ubiania drzewa. Prospekta darmo. 
Fabryka machin C. Schranz % G. Ródiger 
w Wiedniu, X., dDampfgasse Mr. 13. 

(21 13-20) 


| Próbki wszędzie opłatnie. 


| ATERYE SUKIENNE 
ARSE | LL EROBEŻ ROCA 


do wszelakiego użytku, tylko do- 

bre, prawdziwe, trwałe | tańsze 

niż wszędzie rozsyła iakże prywat- 

mym ma potrzebę wiosenną i le- 

tnig, skład c. k. uprz. fabryka nu- 

kien pięknych i towarów z wełny 
owczej pod fi. mą 


MORIZ SCHWARZ, 
Zwittau (Mihren, 

Do sprzedania tysiace resztek fabrycz- 
nych i odcinków na ubrania, zarzut- 
ki, spodnie, garderoby cla dam 
i dzieci itd, po zadziwiająco tanich 
cenach: w najlepszym gatunku, taniej niż 
konkurencya. (434-38-20) 
Przepisane materye munduro- 

we dla pp. c. k. urzędników. 
Bogaty zbiór próbek najchętniej się p syła. 


CZAS z Wtorku 4 Marca 1890. f 


eem 


IELE D* LAMAU wPARYŻU 


an |, p A 


BIURO 


| Wy ai a w krzyżaci Stowarzyszenia Nauczycielek SPOMNIENIA 
47*PODAGRY, BOLESOT “anae S REUMATYCZNYCH i Polskiej Piel 
| się Z s ajwwaltowniejszych 
| Poe było gad uważanen SA7 Wad aaro i a wszakże to dzisiaj stag się i W KRAKOWIE 0 0 S iej ie grzymce 
rzeczywistością. y się o tem przekonać dosyć jest wziąść jedną kąpiel ciepłą z nem plac Franciszkański l, A 
Dra „LAMAU dla otrzymania aty thiniastówojadiąlj wi wzakć KyRNidlą sepsłógo yikes od kierunkiem k do Rzymu 
bez żadnego n ebezpieczeństwa. kien. R WPL p w r. 1888 na jubileusz J. $. Leona XIII Papieża. 
We Lwowie w apt: PP. Mikolascha, Wewiorskiego, Ruckera; w Krakowie w apt: PP. Redyka i Wiszniewskiego. A. DEMBOWSKIEJ Ẹ|rpisat X. Dr Wincenty Smoczyński, proboszcz 
(481-1-) poleca (166-20-) w Tenczynku. Kraków, 1889, in 8°, stronnie 826. 
nauczycielki Cena złr. 3 ct. 50 w. a. 


Można nabyć u autora za nadesłaniem 
należytości przekazem pocztowym z dołą- 
czeniem 25 ce. na koszta posyłki poleco- 


Polki, Francuski i Angielki — oraz 
bony i wychowawczynie. 


Bicykle 


a ENT OW EO TE OEE | ej ; 
wezeikiego rodzaju. w. Wiedniu, || Senem nej. Y Keneryaku, p Krzoszo 
w najlepszym gatunkn VII., KAISERSTRASSE w Krakowie.  . (284 5-) 
po przystępnych cenach | Nr. 89. SZWAJCARSKA KC WS EPT zez 


wyrabia _ (547-1-) Cenriki darmo i opłatnie. 


CZOKOLADA 
A.MAESTRANI 
STGALLEN, 


Wieble mahoniowe. 


czarnem włósiem kryte, mogące służyć do ozdo* 
by każdego salonu. są do sprzedania w Rynku 
głównym, Nr. 28, II. piętro. Oglądać można co- 
dziennie od godziny 11—12. (541-2-6) 


BOL ZEBOW 


każdy i najsilniejszy usuwa natychmiast i na” 
zawsze słynny s LETON‘, gdy żaden inny 
środek niepomoże. Flakon 40 y 60 ct. u p, E: 
Stockmara, apt. w KRAKOWIE.  (15-5-15) ` 


MATERYE NA UBRANIA. 


Peruwien i dosking dla Wielebnego Puchowienstwa, przepisane materye na mundury 
dla e. k. urzędników, takżo dla weteranów, straż ogniowych, gimnastyków, 
służby. Sukna na bilardy i stoliki do gry, paktak, także nieprzemakalny na 
ubiory myśliwskie, materye do prania, pledy do podróży od 4—12 złr. it.p. 


Wszystko to taniej niż wszędzie i tylko z najlepszego, trwałego gatunku. 


Jan Stikarofsky w Bernie mor. 


Największy skład sukna Austryi-Węgier. Próbki opłatnie. Dla pp. majstrów krawieckich 
bard.o obfite zviory próbek. Przesyłki za zaliczką wyżej 10 złr. opłatnie. Przy moim stałym 
składzie na 200.000 złr. i mając znany w świecie handel jest rzeczą oczywistą, że zostaje 
wiele resztek, a ponieważ niepodotna posłać nich z próbki, przeto przyjmuję napowrót takie 
zamówione resztki, odmieniam je lub zwracam pieniądze. Przy zamówieniu resztek należ 

1 . podać kolor, długość, cenę. (468-2-24) 
Korespondencya w języku niemieckim, węgierskim, czeskim, polskim, włoskim i francuskim. 


Kazimierz Henisz 


konces. budowniczy, otworzył 


=- BIURO TECHNICZNE = 


e 
w Krakowie przy ul. Zwierzynieckiej L. 4. 
Biuro techniczne wyrabia plany i kosztorysy dotyczące wszelkich budyn- 


ków, tak czynszowych jakoteż fabrycznych. © ŁA 
Przyjmuje kierownictwo budowli oraz bierze takowe w przedsiębiorstwo. 


Ułatwia się warunki kredytowe TZBĘ odnośnie do 
budowli wziętych w przedsiębiorstwo. (175 8-12) 


(163 47-| 


F ŁAZIENKI KRAJOWE © 


przy ulicy Zwierzynieckiej L. 6. 
Najwytworniejszy zakład w Krakowie. i 
Wanny marmurowe, bielizna grzana, tusze wszelkiej temperatury, tak we dnie 


jak przy oświetleniu gazowem EF" 60 cenio w. WE 


W abonamencie taniej. 


Administracya Łazienek krajowych zawiadamia, że w marcu b. r. otwartym 
zostanie wzorowo urządzony _ 
MĘ Zakład Wodoleczniczy. "ZBĘ 


Wiedeńska płynna tynktura złota 
także w srebrze, miedzi i wszelkich innych barwach do zapuszczania i ozdoby 
wszelkich przedmiotów drewnianych, żelaznych, gipsowych, skórzanych, papiero” 
wych, woskowych i t d., także na przedmi ty kościelne,. natychmiast schnącj; 
a pod względem delikatn.ści, połysku i trwałoś i wszystkie podobne wyroby 
znacznie przewyższający. (404.3-3) 
Em. Fischer w Wiedniu, VI, Gumpendorferstrasse Nr. 81. 
We flaszeczkach (z pudełkiem, pędzlem i opisem użycia) po 35 e., 50 e. i 1 zir 
według wielkości. — Rozsyłki pocztowe za zaliczką. — Wysyłka na prowincye 
tylko od 1 złr. wzwyż. 
O©dprzedającym stosowna zniżka, 


Wybitna i bardzo znaczna fabryka 


rur kamiennych i towarów szamotowych 


życzy sobie wejść w stosunek z pierwszorzędną firmą działu materya- 
rów budowlanych lub technicznego działu w Galicyi celeu sprzedaży swych 
wyrobów. — Łaskawe óferty pod „M. R. 995% przyjmują Maasenstein & Vogler 
(Gtto Maass) w Wieduiu, E. (453-3-8, 


BADAJCIE a najlepsze zatrzymajcie! 
Jiczyński proszek dla koni i bydła 


jest) z powodu swego znakomitego skutku jako środek pomocniczy 
przy opatrywaniu chorych zwierząt domowych, najlep. i najtańszym, <3% 
jaki obecna weterynarska nauka gospodarzowi wiejskiemu podaje. 


BS FLUID-RESOLVATOR Ek 


oddaje rozpuszczony jako pobudzająca i wzmacniająca woda do mycia, tudzież w orygin. stanie, 
jako środes pomocniczy w opatrywaniu porażeń, rozszerzanin ścięgien, wytchnień, opuchnień it. p. 
znakomite usługi i zasługuje na zajęcie pierwszego miejsca między wszelkiemi podob. środkami. 
Cena wielkiego jiczyńskiego proszku dla koni i bydła 40 c., małego 24 c.; eena wielkiej 
fiaszki Fluid-Resoivator 1 złr., małej 50 et. l (157-12-13 
Ludwik Zukriegel, weterynarz powiato 
Zamówienia przyjmuje główny skład rozsyłkowy : 
BĘ” Juliusz Beyszovec, drognista w Jiczynie w Czechach. TĘ 


Najlepszym, najtańszym, najpewniej. i najstarszym 


srodkiem nawozowym 


na buraki cukrowe, chmiel, wino, ziemniaki, len, uprawę jarzyn, jak wogóle 
wszelkie płody rolne, 
tudzież w każdej glebie trwale działającym, który możs być udowodniony licznemi świa- 
dectwami uznanych słynnych gospodarzy wiejskich, jest 
zgęszczony nawóz z bydła 
(Engrais de boeuf), 


‘który dos'arczają punktualnie w ściśle poręczonej zawartości . i 
fosforowego i kali obok uniej sr 60%. organ OC jar ŁAŁ kwasu 


pierwsze c. k; w. uprz. i pat. austr. węgier. fabryki zgęszczonego na h = 
szwarze i Aradzie (Brüder Saxl). y meat ta (462.5 B6) 
Centralne biuro w Wiedniu, III., Rennweg Nr. 20/20. 
AMB” Próbki 1 broszury darmo i opłatnie qm | 


= Wielka sprzedaż mebli 


pochodząca po na;wiekszej części od dostojnych państw, składająca się z pysznych kompletnych 
urządzeń sypialń, jxdalń, salonów męskich, kompletnych salonów i buduarów damskich z firankami: 
, Urządzema włoski. h sypialń z szerokiemi podwójnemi łóżkami i lustrzanemi szafami o 
draw iach, dekoracy newi sofami z nasadami drzwi, urządzenia izb chłopskich , bogato rzeźbione 
majolikowe lus'ra z koszami na kwiaty, wkłady do materaców, meble kuchenne i do przedpoko! 
w różnej cenie na sprzedaż. (400-5-6) 


DOW KOWISOWY MEBLI I URZĄDZEŃ MIESZKALNYCH 


iD. FRIKM w WIEDNIU., 


l., Fleischmarkt Nr. 16. 
IMG Cenniki darmo i opłatnie. “g 


, miejski i obszaru dworsk. 


Karol Kuhn i Sp. w Wiedniu 


maja zaszczyt polecić najuprzejmiej swoje wyraby 


ra stalowe | rączki. 


Znany znakomity gatunek, bardzo obfity wybór na w-żzelkie ce.6, 
po każdej cenie, ciągle rozszerzany nowemi ga.unkami. 


Do nabycia we wszystkich handiach przyborów pisemnych. (16-56) 


| RYZ AZTECA AEO ZEW ORO SCG 
i dnia 1889 r. 
P. T. Rheims, 20 gruan' 


Od kilku lat zdaje się wchodzić w użycie nowe zapatrywanie prawa o znakach 
francuskich szampanów. Zdaje się, iż niektóre osoby przypisują sobie prawo używa 
nia nazwy rodzinnej, nawet, choćby ta nazwa miała już sławę światową, która, owoc 
usilnej pracy i ciężkich ofiar, powinna zostać dla stwarzającego znak pod swem wła- 
snem nazwiskiem, rzeczywistą własaością, co też właśnie w tej myśli przez różn 
wyroki naszych sądów uświęcone zostało. ` | | 

Nasz znak jest już oddawna celem konkurencyi, której dosyć napiętnować nic 
możemy. Nie zamierzając jednak uciekać się do procesów, które niezgodne są z na- 
szym charakterem, uważamy na czasie stwierdzić publicznie nasze nienaruszalne 
prawo do własności maszego nazwiska, które używa 100-letniej sławy świa: 
towej bez skazy. . » 

Przedewszystkiem oświadczamy, że pani Veuve Clicquot Ponsardin nigdy nie 
miała sy na lub siostrzeńca, którzy mieli jej nazwisko i mogli się opierać na takich 
węzłach pokrewieństwa; następnie, że jedynymi następcami pani Veuve Clicquot 
Ponsardin byli panowie Werlć ojęiec i syn, którzy od roku 1831 nieustali kierować 
znacznym domem, i że nasz obecny szef, pan hrabia Alfred Werlć, jest wyłącz- 
nym posiadaczem znaku: „Veuve Clicquot Ponsardin“. 
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sse MA BÓLU ZER 


p 
kto używa 


Otw 
Elixiru, Pudru i Pasty do Zębów 


WIELEBNICH 0 : © : BENEDYKTYNÓW 


Opactwa w SOULAC (Gironde) 


Dom MAGUELONNE, Przeor 
` 2 MEDALE ZŁOTE : w Bruxelli 1880 r. i w Londynie 1884 r. 


NAJWYŻSZE NAGRODY 
WYNALEZIONY rzez Prze 
w roku 1373 PIOTRA BOURSAUO 

« Codzienne użycie kilku kropli Elixiru do 
Zębów Ojców Benedyktynów rozpuszczonych w pół SASS 
szklanki wody zapobiega i leczy próchnienie ZO% 
zębów , które bieli i wzmacnia jak równiez $$ 
odświeża i utwierdza dziąsła wybornie. 

„« Oddajemy prawdziwą usługę naszym czytel- t 
nikom zwracające ich uwagę na ten starożytny i 


| zr dzy preparat najlepsy ze środków leczących i 
© 


Chcemy prócz tego smakoszów i lubowników „naszych win 4+CQ U ynie zapobiegających wszelkim cierpieniom zębów.» 3 
przed wszelkiemi omamieniami uchronić, ażeby, jeżeli żądają ao KH 0, Point dLówy SEGUIN * hororu’ 
quot 1 sądzą, iż otrzymali „La Veuve , kry RSA gó kie © ` Znajduje sie we Lwowie w apt.: PP. Mikolascha, Wewiór- 
nieotrzymali jakiegokolwiek wina innego pochodzenia, z etykietą > ru skiego, Blumenfelda i w składzie perfum P. Jg. Jahla; w 


Krakowie w apt. PP. Redyka, Wiszniewskiego, Trauczyń- 
skiego i Siedleckiego, i w magazynie perf. P. Donning. 


więcei lub mniej zręcznie podrobioną. o . g aR 

W tym celu począwszy od dnia 1 stycznia 1890 r. umieszczać hy 1 
będziemy na wszystkich naszych całych butelkach i połówkach, po- ER 
chodzących z naszych piwnic, nad naszą dotychczasową znaną etykietą drugą ety 
kietę, która będzie miała znak, używany dotychczas tylko do zamykania naszych 
skrzyń i koszów. > 3 

Podajemy poniżej odbicie tej nowej etykiety, która zawiera powyżej rysunku 
slowa: „Garantie d'origine*, poniżej zaś: „Marque déposés“ i ktora na przyszłość 
w podobny sposób umieszczoną będzie na wszystkich naszych takturach. 

Również będzie ġa etykieta i ten znak jako znak handiowy i fabryczny tak we 
Francyi jak w Austry i- Węgrzech urzędownie protokółowanym i przed naśladowa- 
niami ochronionym. i 

Będziemy Panu wielce obowiązani, gdyby Pan zechciał 
zawiadomić Szan. konsumentów o tej nowości i o przyczy- 
nach, które nas do tego zmusiły. 

Dziękując Panu za to naprzód, prosimy przyjąć wy: 
razy wysokiego szacunku. (463-2 2) 


Werić & Cie. 
SUCCe DE Vve CLICQUOT PONSARDIN. 


. Jan Kattus 
w Wiedniu, EL, Am Hof Nr. 8.' 
reprezentant dla Austryi- Węgier. 


Papier s fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku, 


(114 12 37) 


I wynaładany proszek zamorski 


nowo wynaleziony 


zabija pluskwy, pchły, karakony, mole, mrówki, 
muchy, mokrzyce, kleszcze w ogóle wszelkie owady z 
pewnością w ten sposób, że z istniejącego zalągu owadów mie- 
pozostaje ani śladu. (1971-4-12) 
Prawdziwy i tani do nabycia 
w handlu materyatów aptecznych 


J. Andiela w Pradze 


I3 „zum schwarzen Hund“ Hussgasse 13 (13 Domim- 
kamergasse 13, 11 Kettengasse 11). 
‘W marakowie mają na składzie PP. J. Irauczyński, K. Wi- 
i sBzniewski, W. Redyk, E. Stockmar, L. Rosner apt., A. Hawełka 
kup, W. Krzysztofowicz skłąd materyał., J. Norstheiner skład ra jaaa we Lwowie Z. Ruc- 
ker apt., P. Gailhofor, A. Hübner, J. Hanke; w Chodorowie St. Dyszkiewicz apt.; w F'rysz- 
taku J. Zaniewski apt.; w Hiotomyi E. Stencel apt.; w Mutach i Kołomyi Aleks. 
Zagajewski apt.; w IŃrośnie Jan Lazarowicz, handel; w Sokalu E. Wysoczański aptek. 


Składy są na rowincyi wszędzie, gdzie wywieszono dotyczące plakaty. 
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Rzędca Drukarni Józef Łakociński, 


